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Warszawska Spka Akc. Budowy Parowozów w Warszawie
i ,

Na podstawie uchwały Walnego Zgromadzenia akcyonaryuszów Spółki oraz zatwierdzenia Ministrów' 
Przemysłu i Handlu oraz Skarbu, ogłasza Zarząd Spółki następujące warunki emisyi 40.000 sztuk akcyi 
imiennej wartości po 500 Mk. p. każda, stanowiącej

ll-ga Sery* ll-ej Emisyi.
Kurs emisyjny dla dotychczasowych akcyonaryuszów t. j, posiadających akcye I-ej Emisyi, wynosi 

1000 Mk. p. za sztukę.
Równocześnie ze zgłoszeniem prawa poboru, uiścić mają dawni akcyonaryusze całą cenę kupna z 6°/o 

odsetkami za czas od 1 'pca 1920 r. do dnia wpłaty, oraz Mk. p. 20 od każdej nowej akcyi na koszta konfekcyi.
Akcyonaryusze wykonujący prawo poboru na ppdstawie posiadanych ąkcyi I-ej emisyi mają ptzedłożyć 

równocześnie ze zgłoszeniem, tymczasowe świadectwo lub bankowe kwity depozytowe dla uwidoczhiena 
na nich wykonania prawa poboru.

Z zastrzeżeniem zatwierdzenia przez Rząd uchwalonej przez Walne Zgromadzenie z dnia 8 lutego 1921 r. 
zmiany § 11. statutu Spółki, przyznaje się dotychczasowym akcyonaryuszom prawo pierwszeństwa do na
bycia 3 nowych akcyi na każde 2 akcye I. emisyi, przyczem prawo poboru musi być zgłoszone najpóźniej 
do dnia 25 marca 1921 r. do godziny 12 w południe, pod ry gorem utraty tego prawa. Pozostałe z tego 
poboru akcye, będą wyłożone do subskrypeyi dla nowo-nab/wców po kursie 2U00 Mk. p. za sztukę. 
Warunki i terminy tej subskrypeyi będą później ogłoszone.

Nowe akcye uczestniczą w zyskach Spółki na równi ze starymi akcyami.
Zgłoszenia >przyjmt ;ją i

Polski Bank Przemysłowy we Lwowie i wszystkie jego Filie i Ekspozytury 
Ziemski Bank Kredytowy we Lwowie i wszystkie jego Oddziały.

Zarząd Warszawskiej Spółki Akc. Budowy Parowozów.
Warszawa, dnia 5 marca 1921 r.

Milionowe wygrane.
Od dnia 0 marca do 6 kwietnia b. r. odbędzie siv cią
gnienie V  klasy Państwowej Loteryi Klasowej. Główna 
wygrana wynosi dwa miliony czterysta tysięcy marek. 
Losy po 15 Mk. za ósemkę, Mk. 150 za ćwiartuę, Mk. 300 
za połówkę i Mk 600 za cały los poleca Kantor Leopold? 

BrandstSttara i Ska, Kraków, Karmelicka 10.

Kraków, 9 moirca.
(n) Z  różnych źródeł europejskich nadchodzą 

od dni k ilku  a larm u jące w iadom ości o powsta
niu w  Kronsztadzie, Petersburgu i  M oskwie. 
W iadom ości są. urywkowe, niesprawdzone, nie
dokładne. Gzy w ierzyć  im , czy —  n ie w ierzyć?

N ie ulega, zdaje się, w ątp liwości, iż  ruch po
wstańczy istn ieje. N a jbardzie j konkretnym i w y 
dają się być w ieśc i o powstaniu  m arynarzy w  
Kronsztadzie. Z  h istory i la t ostatnich w iem y, 
że wisizystkie pow ażn iejsze i  decydujące ruchy 
rew ch icy jnc w ych od ziły  w  Rosyi w łaśn ie ze 
środow iska m arynarzy, jako elementu najbar
dziej in te ligentnego, odważnego, znającego 
św iat i  obce kraje, um iejącego przytem  decy
dow ać się na k rok i stanowcze. N iezadow olen ie 
meryriiamzy m ogło być w ywołane nie tylko g ło 
dem  i  nędzą,, a le  i  szerszym  poglądem  na za 
gadnieniia społeczno-polityczne. Bardzo jest mo
żliw e, że delegaci załoigi kroneztadzkiej kom u
n ik ow a li się z Zachodem, w  sekrecie przed rzą 
dem  sow ieckim , i że stan dzisiejszej- Rosyi w 
porównaniu ze stanem całej Europy —  otw o

rzy ł im  p ierw szym  oczy na. utopijność i  zbrod- 
niczość ustroju sow ieckiego. Bundzo jest m o
żliw ym , że ci sam i, w ich ram i m órz i  oceanów 
zahartow an i rewolucyoniści, k tórzy w paździor 
ni ku 1917 roku w ystrzałam i arm atn im i z po
kładów  „Petropaw łow ska" zmusili K ierońskiego 
i  jogo rząd do ucieczki z Pa łacu  Z im ow ego, — 
dziś staną się ponownie p a ra m i Petersburga i  
dadzą hasło do odwrotu.

O pin ia całej Europy i op in ia  Po lsk i interesu
je  się, oczyw iście, bardzo żywo pogłoskam i o 
now ym  ruchu rew olucyjnym  w  Rosyi. N a leży  
jednak pamiętać, że —  jak dotąd —  są to tylko 
pogłoski. Od trzech z górą la t rząd sow ieck i 
u m ia ł zd ław ić i  utopić we k rw i cały szereg re
w o lt, buntów, powstań. Jak sobią potrafi pora
dzić dzisiaj, —  trudno przew idzieć!

W praw dzie  stan obecny BolszewR jest na
prawdę krytyczny — kry tycznie jsizy, n iż k iedy
ko lw iek. Zupełny rozstrój gospodarczy, brak 
w ęg la  i  jak iegoko lw iek  opału, powstrzym anie 
ruchu kolejowego, zastój w fabrykach, zupełne 
wyn iszczen ie w szelk ich  środków technicznych i  
chemicznych, absolutny brak m aterya łów  tka
ckich na obran ia  i  bieliznę, —  to ■wszystko roz
rasta się istotnie w  kolosalną j bajeczną wprost 
klęskę. Czy jednak rządy tyranów  bolszew ic
kich — ma to już teraz ostatecznie podważyć? 
Obszary R osyi są tak w ielkie, że raczej przew i
dyw ać trzęba długie jeszcze zm agan ie się sił. 
Rosyu może się podzielić na rozm a ite  okręgi, 
z rozm aitym i rządam i, może lam  zawrzeć jesz
cze straszn iejszy kocioł walki. 'Na jednej tylko 
U krain ie może przyjść istotn ie do szybszego u- 
padlru najeźdźczych rządów komunistycznych, 
bo tylko na Ukrain ie opinia narodowa zdoła się 
ła tw ie j skonsolidować, —  nie w im ię  antybo]

sizewjzmu, lecz przedewłzystkiem antyrosyani- 
zmu,

Dla Po lsk i obecny stan rzeczy w  B olszew ii 
jest bor w ątp ien ia  bardziej w ażk i i n iepokojący, 
an iże li popirzedni. Dochodzim y wrszak w Rydze 
do sfina lizow an ia  naszego układu pokojowego 
z rządem  sow ietów . Do ńowej^wojny nie m am y 
żadnej ochoty. N ie  m ożem y zaś m ieć żadnego 
zaufan ia do przyszłej Rosyi, któraby się ewen
tualnie m ogła w yłon ić z obecnego chaosu bol
szew ickiego. P am ię tam y przecież nićdawme u- 
chw ały p -rysk ie  członków  b. konstytuanty ro
sy jsk iej, w  których przyw ódcy dem okracyi ro
syjskiej zupełni a w yraźn ie przed pam  tygodn ia 
m i ośw iadczyli, że n ie uznają żadnych trakta
tów , zawartych z rządem  sow ieckim  i przeciw
staw ia ją  się n iepodległości t. zw. państw  k ie 
rowych, uznając Polskę tylko w  tak zwanych 
„gaanjcach etnograficznych", czy li do lin ii Cur
zona z 1919 roku. W cześn iej za>ś jeszcze, ho 
październ iku  noku ubiegłego, na zjeździe tow a
rzystw  L ig i N arodów  w  M edyolanie, posunęli 
się nawet- tak daleko, że zażąda li uw oln ien ia  
od „cku pacy i" polskiej części „ z ie m i rosy j
sk ie j" w  G a licy i W schodn iej!

„T ych  parę faktów  —  jak słusznie pisze „Ku- 
ry e r  Po lsk i", —  w ystarczy , «b y  się zoryento- 
wać, z kim  m am y do czynienia. Tak  zwana de- 
m okracya rosyjska, w ieczn ie oderwana od sw e
go narodu i pozdrowiona pa.tryotyzmu narodo
wego, ży je  w  dalszym  ciągu hypnozą zewnętrz
nej w ielkości i potęgi byłego iniporyum . Zapo
m inając o tem , że państwo carów  powaliło się 
w  gruzy pod wpływem  niesłychanej zgn ilizny 
wewnętrznej społeczeństwa, dąży riemokracya. 
rosyjska do odzyskania „o jczyzn y " przez zbu;k>- 
w au ie je j na odebraniu słuszny cli praw  innym
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n$trpd'°sct. N ie troszczy się óna wcale q ta rczy  
chłop i  tobotnjk z Moskiewskiej, Tulskimi czy 
Petersburskiej gybernii rna pbęzuoie ąarodęwe, 
wym aga natomiast, aby ka idy, ktokolwiek był 
podid anym cara, a nie jast Rosyaninem, -  uczul 
się obywatelem itoisyj".

Dotychczas tylko gru^a Sa^lnkowa 4 Mwoż- 
fcow5ikiegv  postawiła sprawę Poiski i  wszyst
kich państw wa gruzach caratu pows, ałych, —  
rozumnio i  ucaciwie. A is któż może zaręczyć, 
ze w  pwyajie; R&eyd zwycięży w ialn ie Sawiu- 
ko w? Kto dzio jest Ł-dolen przew idzi^ , co nio

sę, na swych zbuntowanych bagnetach penejrcw 
łow ię Kozłow sk i czy giesaionoW? Jakie mten- 
cyo i  jak ie  m yśli w zględem  Po lsk i zaśw jtą ją  w 
głowach onyąh m arynarzy, któęzy cizić bom
bardu ję Petersburg, a jutro m cgą zechcieć . atą- 
nąć pod muflami W iln a  i L w ow a? )

Wi&ści. nadchodzęce z Rosyi, n ie m<v* nas 
nie interesować głęboko, ale n ie m ogę nam, n ie
stety, nieść staj u lgi, an i pociechy. T e  w ieśc i 
n iosę nam —  w ie jkę  zagadkę. A  co gorrzu, zu 
gadkę niepokojęwę.

L i m  h u  u  m u i  i s y i u u j i  i r « >  * v i h i

Na czele agitacyi: Litwinow. — Centralą agitacyi na Polską: Praga.
KopanhCfla, 6

(1,) „Nationel Tidęnde" donosi, że wedle $o- 
eyUlistycziiŁgo rewolucyjnego „Volja Rossiji". 
tajemny kongres trzeciej międzynarodówki, 
który obradował w  Bremie, postanowił podzie
lić Europę na eześa stroi a^tacyjnych. N *  czele 
tego ruchu stoi Litwinow, a  komitet centralny 
wykojrawoey w  Moskwie zaaprob w a ł tę decy-
*y«. * i

Pierwsza strefa obejmuje: Ni«Fucy, Górny
£lt ,kt Tyrol i  niemiecką Szwojcaryę; druga 
©tref a obejmuje: Czeehosłowacyę, Polskę, Au- 
•tio-Węgry 1 Rumunię, z Murem centraluem w

Rradzes trzecia strefę, obejmuje: Portugalię,'
Anglię, Belgię, Holandyę i terytarya nadreń- 
skie, za,He przetz Francuzów; centralne biuro 
tej ^refy m i^ i  «ie w Paryżu; czwarta strefa 
obejmuje: Jugosławię, Włochy i resztę Szwaj- 
oaryi, * biurami w Prymie i w  Mediolanie; pię
ta strefa obejmuje; Wschód, Twcyę auro-pejskę. 
Grecyę, Buigaryę j dawną Rumunię, z ęentręfl- 
nemi Murami w Adryątmpolu i w Konstanty* 
nopclu. Szćsua wreszcie strefa obejmuje S®we. 
cyę, Norwegio, Danię i Fjnląndyę, z centrami 
w  cistckbolmie, Kopenhadze i w  łielsinjgfęrj.

„D zienn ik  d l i  W szystk ich " *  Buffalo, kam en; 
tu jęc  rwiiadomoóci o mwizaejach *vm©rykań«ko- 
poiskiage „W yd z ia łu  Narodow ego" na  pirayjaizd 
p. Paderew skiego i  o nadzie jach  p. Paderew ski^ 
go na W yd z ia ł N arodow y, p isze:

„W ychodźtw o polskie m ocne jest preeciw dzia  
łać tej bucie i  in trygom  W ydzia łu , onae amni- 
cyom  miisirzowigikim, jeś li zaprzestanie dawap 
składki na rzecz W ydzia łu .

Pam ięta jm y, że bez pdefliofoy wyebiodśtww 
W yd z ia ł egzystować n ie  może 1 

Pam ięta jm y, że r i e  ty lko  składek, a le  i  p j  
daitlków d u  W ydzia łu  n ie należy fk łaoać.

Pam ięta jm y, że za  do la ry  polskiego robotni
ka  w  Am eryce panoszyć się będę w s teo zn ry  w  
Polsce i  gnębić chłopa ł  robotnika,

W  Polsce to ® m o  stronnictwo, którego mała 
garstka, tu  na wycboozfcwie skupia ®i9 około 
W ydzia łu  Narodowego, tororyzuje oały naród.

E-tncmi] ictwo narodowej dem okracyi Brana, się 
u trzym ać w  Polsce piętno zachow aw czo le i i 
w^tecznictiwa. Podn iecany jest antysem ityzm  i  
uobudsane instynkty.

Codzlwtiua ®ą interpelacja* w Sejmie o „przy
czyny klęski", «dy Polska oifcsey się. zwycięst
wem. Codziennie sę debaty mad kradzieżą in- 
sygnii królewskich, których nie znaleziono, to 
występienia -przeciw Murom prasowym „ar
mii, to przeciw związkom Btrzeiookim.

YV prasie reakcyjnej w Potace prowadzona 
jest nieuczciwia agitacy a, fok  i  tu na wycłm dz- 
tw te . N a  w iecach  publicznych podnoszona jest 
orgia, k łam stw  n igdy n ie sprostowanych, nieu- 
cbwym a plotka szerzy się, podając * ust ao ust

po tw ory* w ym ysły, rudsf wsunie js®j kalumnie, 
atakujące najlepszych w  Polsce kęsa jące 
icii otoczenie, nio w ygasła  an i w mo
mentach klęsk; i  niebozpieŁ&ęńsUća. ani w  
dniach tryum fu  j  zwycięstwie.

Oczernianie przeciwników Narodowy Demo- 
k racy j stało się najmodniejszą zabawą i naj
bardziej w ziętą  metodę polityczną działom ta".

Do tych uwag dzienn ika z Bu ffa lo  dodaje 
dziennjk „N o w y  Św ia t", w ychodzący w  Now ym  
Jorku:

Taką ^abawę, jak  oczernianie i takie m etody 
polityczne działania, jak ie obecnie upraw ia  Na
rodowa- Dem okracya, upraw iała  ia  dzkodlłwta 
zdtadziiectoa i  złotvroga pśnjna zawsze,

l  będzie r-ibila, to samo, bo jest jak  alkoholik, 
k tóry  b «z  w ódki żyć nie może.

Żyć zaś będzie dopóty, dopóki nie zdusi ją  de 
Ji/j um, na ktnio już choruj o a  które jest śmior- 
teiiie. N iezadługo nadejdzie czas, gdy n'aród pa1 
sk i pogrzebie zmorę, która go gn iotła  długie 
łata.

Jak w idu jm y z tych gtoeów, zdrow a opJmia 
Po lon ii am erykański oj um ie należycie oceni'1 
szkodliwą działalność endecyj.

BEZ

Górnego Śląska
Polska

NIE BĘDZIE POTĘŻNA i SZCZĘŚLIWA

Plebiscyt na Górnym Śląsku
wymaga jedności i ofiarności całego 

NARODU.
Skfodajcie ofiary na plebiscyt I 
Czyś zrobił co dla plebiscytu?

W szelki zbyiek będzie usunięty.
Precz z zagranicznymi delikatesami! — Wprowadzi się 2 dni bezmięsne

w tygodniu. — Kary za przekroczenie przepisów będą bardzo ostre,
W  tym  też kierunku Id ę  z&,mier zenia i^ędu, 

k tóry doskonałe zda je  sobie sprawę, że  repra- 
sye policyjne wyowurozyć Die m ogę

W  najb liższym  caaisie ..Dziennik Ustajw^* pazy 
n iesie rozporządzeni e dotyczące racyanalnego

M in ister ęguow izacyi p. Grodzi&oRi w  l-ozmo 
w ie  z wispólpracoumiklem „Przeglądu Wieczoor- 
nego " ośw iadczył, że nasza sytuacya gospodar
cza i eprow izary jna  w7ym aga  w  p ierw szym  rzę
d zie  oszczędności i  unikania w szelk iego zbytku.

Problem Don Juana.
ir.

Odm iennie z  pozoru, bo z temperamentem  i  
poczuciem wj-odzonero dram aturga, potraktował 
ten sam temait H enry Bataiłie, w  swej sztuce pt, 
„C złow iek  z ró żę " ( „ L ‘hom m e a  la  rose") ode
granej po raz piertwiszy 7 grudnia 1920 r. w  The- 
ailre de Pairis. a. jednak m im o pseudo-retalisty- 
czn eg j u jęcia nroblemu przynajm niej w  p ierw 
szych dwóch aktach, w trzecim  nadchodzi m o
ment, k ied y  otwiera się okno Pa nieskończo
ność,, i  fan+azya dyaboliczna. sprowadź^ w izye  
Słodkie i  pełne grozy jak  m ajaczen ia  palacza 
opium. Co w ięce j ca ła  eztuka zbudowaną 
została na podłożu tej samej iron ii, któ
ra  legendarnego uiwodteiciela odziera z Maszcza 
bohatera występku, ukazując raczej dandysa, 
wchodzącego w  kom prom isy z życiem , d la  za
trzym an ia  illu zy l sławy i  rozkoszy. _

P o  nocy w eneckiej, 'w idzim y gwiaździstą, noc 
andaluzyj-akę, ro zw ija ją cą  swój wonny, fio łko
w y  w elon  nad uśpiona Sew illa, Z; m iast rozto
czy  morza, cziarujacy park książęcy ze starożyt
nym  zanikiem  m aurytańakim , zrm  ast m aim u- 
ro ,vej log ii, ta ra j wśaód ga ju  kw i tnący Cu p o 
m arańczy i  cicho bijące fontenuy N a  terasie 
Don Juan i Consuelita. m łodziu tka księżna de 
Nunr, widodą p łom ier .114 rozm-owe kochanków, 
w edług reguł, jak ie  dyktu je im  hiszpańska noc 
i  w rąca  w  żyłach  namiętność. Rzecz przybiera 
jednak obrót 5goła n ieoczekiwany. Znudzony 
Don Juan, na sw oje m iejsce podstaw ia Manue
la. pi-ęknego efeba, k tóry za  jedną noc spędzoną 
P” zy w ym arzonej kochance, gotów  odaać życie. 
I  płaci niem  rzeczyw iście chw ilę kradzionej roz
koszy, ginąc z ręk i zdradzonego m ęża , gdy tym 
czasem rzeczyw isty  Don Juan oddalił się w głąb 
pa.ku , by przy św ietle księżyca, zapisać now'y 
cm zoa w  dokładnie prowadzonym  „Pam iętn iku  
człow ieka z różą ". A  gdy z powrotem , znajduje

na tarasie w półnagi trup  Manuela, nakryw a 
zw łok i m łodzieńca własnym płaszczem, w  któ
rym  został jego  rękopis. Sdm, jako pi zyjaciel 
zanótego, przedstawia się księciu i  żąda od 
m ściciela  odda-nia wszelk ich  honorów żałob
nych, należnych słynnemu Don Juanowi, fa k  w 
romantyczna i k rw aw ą tragertyę m iłosną m ie
sza się jn o t jw  ma&aorrozuy^ przewrotność u- 
woidri c ielą  przybiera barwę dcmoniazną, a  za
razem  uderza w ton zupełnie nowożytny, m ie 
szając parfiaye i sceptycyzm  z lekkim  tonem 
Światawca.

A k t drugi, na t le  wnętrza katedry w  Sew illi, 
w śród kam iennych koronek zczern ialych łuków 
i  tęczowego m igotu  w itraży, roztacza caiy pi^a* 
pych żałobnej cerem onii nad trum ną rzekom ego 
Ton  Juana — i  całą perwersyę erotyczm  m i
styczną sztychów  Ilopsa. Pra^dzJiwy Doń Juan 
k ry je  sie w ś iód  fbhrów , w raz ze swym przyja
cielem  Alonzem , śledząc wrażenie, jak ie  zgon 
jego  w yw o ła } u współzawodników ’ i Kochanek. 
W obec ponurego kotrastu, tern siin iei odczuwa, 
on urok życia  i  m a zamiar rzucić się w  jego 
w ir  z tem g.ębsz-em upojeniem. Przypadkiem  
usłyszana gorzka prawda z Jisf szesnastoletniej 
n iew innej dziew ozypy, która odwąca jego zalo
ty  u stóp konfesyonalu s-ov\iami: „Odstąp ode- 
mnie. stary natręcie !" poraża go jak  grom  i  u- 
kiazuie odwrotna stronę życia,

N ie ! on nie może wracać. N a leży  skorzystać 
z  wypadku, który pozwala mu zejść ze świata, 
w  g lo ry l tragicznego zgonu d la  m iłości i prze-z 
małość, odejść w  legendę z niazga&lym blauskirm 
ni -ja wy cię ż onego. Don Juan jest przekonany, że 
własną mocą, potraf: stworzyć sobie drugie ży 
cie, n iem niej piękne i pełne nowych zdobytych 
tryumfów-, w  którym  stanie ryw alem  samego 
siebie.

P ięć lat upływa. Na malownic-zem tle tawerny 
hiszpańskiej, gra jącej barwam i różno kołowych 
p łyt fa jansowych na ścianach, po których peł
ga ją  odblaski ognia z w ie lk iego  kom inka, wśród

ztriAramimy podróżników  i  ofcpiświatów, spoty
kam y postarzałego Don Juana, który tutaj ocze 
kuje spotkania ze swą ostatnią m iłością, piękr 
ną Inea. m iodą i  zalotna w dow ą po m iejsco
w ym  doatojniku. Przypadek sprowadza Alonza. 
w tajem niczonego w  jego  podwójne życie. Obaj 
wysłuchują wyoibrzy m ionych legend o Don 
Juanie, którego sława od czasu śm iei ci ustaw i
cznie rośnie, czcaując seęęcę kobiet, gdy ^Pa
m iętn ik i człow ieka z różą", uzupełniane fanta- 
ST.yozinemi w,ai-yansami, stanow ią tytuł sław y l i 
terackiej. oprom .aniająoei jego imię. W  tym  
momencie pośm iertnego tryjzmfu, Don Juani, 
który przeżył siebie, dośw iadcza na sonie iron ii 
przem iany v. artosci, którą n iesie n ieubłagany 
cizas. Kochanka odwraca się od niego, aoy pójść 
za wstręOr.ego starca, k tóry posiada głośne im ię 
jako  zw ycięsk i wódz w  wńełu bitw&ch. T o  decy
du je Don Tuiama. Zrzuca m aską k ry jącą  urqc®e- 
go i  ni-epokonanengo Don Juana zw ycięzcę ty 
siąca serc kobiecych. A le w ita ar śimiech. Niikt 
mu nie w ierzy. N a  gruzach rzczęścio i  sławy, 
pozostaje sam na sam — z szyderstwem . W tedy  
noc nasyła mu ną zwojach m gieł w idm a kocha
nek. Me Don Juan w  tęsknocie w yciąga  ręce za 
praw dą wieczystą;, Na to  wezwanie w  oknie 
srobrn^m od księżyca jaw i się obcy pasterz w  
brunatnym kapturze, z  fie iem  przy ustach, cie
n ie kobiet p ierzchają  jak rozb iegające się b iałe 
jagnięta. Kapiszon opada, ukazuje się bladą 
czaszka śm ierci, osadzona na smukłem i p ięk
nem ciele m łodzieiiozem . N ie przychodzi jx» D»on 
Juana Ręka śm ierci dotyka jego rękopisu, n ie 
tego, który stał się podstawią jego sławy, lecz 
dziennika, pi-uwadzonego dla siebie, w  który 
w łożył swoją duszę. Lecz oue są m artwe, te sło
wa, ży je  tylko kłamstwo, prawda umiera u raz 
z nau\i. Śm ierć w ydziera  i rozrzuca na w iatr 
kiat-tki rękopisu, a potemsiodką i czarującą m e
tody ą fletu  zagarn ia  i uprowadza z sobą c>enie 
kochane, jak białe jagnięta.

Don Juan otrząsa się z  wdzyi, ale n ie z  meian-



Numer 68 „GONIEC KRAKOW SKI" Str. 3

ograniczen ia spożycia. Regu lu je ono sprawę 
p rod u k c ji i  spożycia w  zakładach publicznych 
najw ażnie jszych  artykułów , w ięc pieczywa, cu
kru, m leka, masła, ja j, m ięea i  t. p„ wyznacza 
wagę, form ę, godziny k iedy można pewne po
tra w y  podawać, w prow adza 2 dni bezmięsna w  
tygodniu, zakazu je wreszcie sprzedaży, wystai- 
fwiania na w idok  publiczny wszelk iego rodzaju  
delikatesów  i  przysm aków  zagranicznych. 
W sze lk ie  zagraniczne cukry i czeK.olaiu.ki, wszel
k ie  fig i, ananasy, daktyle, szampan, w ódk i i  l i
k iery  zagraniczne i  t, p. zniknąć muszą, na caas 
pew ien z naszych 'm enu ! Rozporządzanie to  jest 
ogn iwem  całego łańcucha zamierzeń. W ydane 
ju ż zostało przed paroma tygodn iam i pa*z©z Ra
dę m in istrów  rozporządzenie w  spraw ie staty
styk i cen artykułów  pierw szej potrzeby. W k ró t
ce ukaże się rozporządzenie o u jawnianiu  zapa
sów  artyku łów  pierwszej potrzeby, na m ocy 
którego w ładze będą, m ia ły  prawo w  razie braku 
danego artykułu na rynku wykupyw ać go p rzy
m usowo i rozsprzedawać ludności po odpow ied
n ich cenach.

P rzy  urzędzie wtalki z lichw ą powołaną’ zosta
ła z polecenia m in istra a p row izac ji komisy a 
złozona z przedstaw icieli in stytu cji kompetent
nych, której zadaniem  jest ustalanie cen arty
kułów  pierwszej potrzeby, po jak ich  m iędzy in- 
nem i będą roroprzedawane ludności przymuso
wo wykupione artykuły. K ażdy obywatel pow i
nien przedewszystkiem  dbać sam o siebie i  bro
nić się, oddając w  ręce w ładz tych niasumien 
nych kupców czy przedsiębiorców, którzy postę
pu ją wbrew  przepisom. Za przekroczenie tych 
przepisów karany będzie zarówno kupiec, czy 
restaurator, jak  nabywca, lub konsument, czy 
wreszcie kelner, by ci, k tórzy wolą jeść daktyle 
i pić cukrem osłodzoną kawę, n iż spełniać obo
w iązk i obywatelskie, choćby drobne napozór, 
w iedzie li, że po tych słodyczach czekać ich bę
dzie wcale n ie —  słodka strawa w ięzienna i  wy- 
aoika grzyw na — do 6 m iesięcy w ięz ien ia  i  do 
m iliona m arek kary. ,

List z Antwerpii.
Bank polsko-belgijski w Antwerpii. — Izba han
dlowa belgijsko-polska, — Sztuka polska w 
Antwerpii; wystawa obrazów Morkowicza, — 
Komitet antwerpianskl dla Polski. - Pół miii ona 

franków na polskie cele.
Antwerpia, w  marcu, 

łstosunki Po lak i z  Belgią  nabierają coraz 
w iększej wagi, szczególn ie z m iastem  A n tw er
pią i Bankiem  Polsk im  dla handlu i  przemysłu, 
kitóiy m ając siedzibę w  W arszaw ie otw orzył tu 
dwieżc swą filię . Dzięki zabiegom polskiego kon-

cholii. która »o<?iała mu duszę. W id z i rękopis 
n ietknięty i  sam rzuca go w  ogień kom ina —  
„Żegnaj i ty  sławo!...4' Lecz życie nie znosi pró- 
ani. Z za drzw i przym kniętych płynie ku niemu 
andaluzyjska pieśń miłosna... Don Juan pocią
gnięty niezwiadozonym urokiem  m elodyi. o tw ie
ra je... T o  służąca z oberży, piękna Pep illa  i jej 
kochanek. — Jakże są p iękni! Jakie św iatło bije 
t  tej grupy. jaka słodycz płynie z ich pieszczoty. 
Oto jest życie żądizy, które nano'wo płom ieniem  
ogarnia Don Juana, w racającego na padół z za
światów.

P ep illa  żegna kochanka i  z  trójram iennym  
awiecznikien^ w  ręku przechodzi przez ciemną 
su.lę do sroiei izdebki. W łosy  m a rzucone na ra 
mion® w nieładzie, w  całej postaci w yzyw ającą  
omdlałość... Don Juan zastępu i e je j drogę, na 
ustach jego  drżą słowa bezładnej namiętności. 
Dziewczyna m ierzy go chłodnym wizrokiem. 
Naznacza siwą cenę. A  Don Juan cofa się, jak 
piorunem rażony. On, niezwyciężony, półbóg 
miłości, ma być poddany taryfie... Pep illa  czeka 
cynicznie spokojna. A  teraz odchodzi, kołysząc 
się sennie, ze strofą m iłosnej kanzony na ustach 
— Długie m ilczenie — D on , Juan z w yrazem  
straceńca, słania głowę —  i przy jm uje cenę.

Koniec Don Juana u B a ta ille ‘a w stosunku 
do Rostand‘a, w yraża  tę samą myśl zasadniczą, 
locz symbol jest bardziej ludzkim , iron ia glę lv  
bzą. bardziej jadow itą  i ponurą. „Ostatnia noc 
Don Juana14, poczęta z legendy, utrzym ana w  
bladych a wytw ornych  tonach jedwabnego go- 
belipu roccoco skryw a subtelne ostrze sarkaz
m u pod kw iatam i wyszukanej poezyi „Człow iek 
e  różą14, m im o przepychu romantycznej dekora- 
cyi, ukazuje nagą i j^ - z k ą  prawd? istn ienia w 
sposób bezw zg lęd n j^® b >rm a  jest po nowożyt
nem u nerwowa i (^ ^ ■ y c z n a . przebiegając w 
trzech aktach d ro g | (H Ł e k & p ira  i Goethego po
przez zewnętrzne śfek™ Sardou do Beauda- 
la ire ‘a i Octava Mirbeau.

Problem  Don Juana odrodził się we Francyl 
i poczyna na nowo uwodzić umysły. E. L«

sula w  A n tw erp ii p. Tadeusza Garczyńskiego 
w ładze belg ijsk ie pozw oliły  na otw arcie tego 
Banku, który tym czasowo zainstalował swe biu
ra  w  lokalu konsulatu. N a czele Banku stanie 
pa<n Leon Falkow ski, który przed paru m iesią
cam i otw orzył f ilię  w  Paryżu.

Potrzeba tak iej instytucyi daw ała  się żywo 
odczuwać. W obec silnego ruchu em igracyjnego 
ku A m eryce południowej i  M eksykow i, em i
granci polscy przejeżdżający przez Antw erp ię 
padali o fiarą  naj rozm aitszycn „rycerzy  przem y
słu44, k tórzy czyhali na przybyłych ju ż na głó
wnym  dworcu i  podążali za n im i do mieszkań 
w  dzieln icy portowej, aby w sposób haniebny 
w ykorzystyw ać zam ianę polskich pieniędzy. 
Stworzen ie zatem  Banku Polsk iego  w  A n tw er
p ii jest dziełem  bardzo użyteoznem i  humani- 
tarnem, w ydrze ono bow iem  naiwnych ludzi z 
rąk w yzysk iw aczy i  podejrzanych indyw iduów.

W  najbliższej przyszłości ma powstać tu bel
gijsko-polska Izba handlowa, która wesjaół ze 
wspom nianym  powyżej Bankiem odda duże u- 
sługi w  stosunkach handlowych obu państw i  
u ła tw i w ym ianę produktów  polsko-belgijskich. 
B elg ia  spodziewa się od nas produktów rolnych, 
drzewa i nafty, wzam ian m a dostarczyć Polsce 
produktów swego przem ysłu krajowego. W  
Gdańsku i  A n tw erp ii będą w idn ia ły  w  portach 
f la g i belg ijsk ie i polskie.

I  na innych również polach Po lska przenika 
w  życie Antw erp ii. Oto przed tygodniem  o tw ar
tą została tu w ystaw a dzieł m alarza polskiego 
Artura M arkow icza. A rtys ta  K rakow ianin  z po
chodzenia, przebojem pozyskał sobie n ietylko 
tutejszy św iat artystyczny, lecz ogółem  opinię 
publiczną. Zdołał namet pozyskać zaufanie tu
tejszych m odeli ze św iata żydowskiego, które 
posłużyły mu do kilku  nadzwyczajnych portre
tów. K rytycy  tu te js i podkreślają, że w  scenach 
z Ghetta artysta. z zadziw ia jącęm  m istrzow - 
stwem stwarza obrazy-rodzajowe, iż  n ie m a w 
nim  nic konwemcyonalnego, iż  wiszysbko w  tych 
obrazach m ów i, drga życiem , bólem, rezygna- 
cyą, n iek iedy rozdzierającym  smutkiem, gdy 
chiodzi o sceny z epoki wojennej. K ry tycy  pod
kreśla ją dalej zgodnie, iż  artysta polski nie za
m yka siwego talentu jedyn ie w  obrazach rodza
jowych, lecz rów nie silnym  jest także w pejza
żach, m alujących czarowne zakątki Tatr, a tak
że liczne w idok i z Gorlic, zniszczonych tak 
strasznie w  czasie, wojny. Jednem słowem nie
tylko  św iat artystyczny i  śm ietanka tow arzy
stwa, ale cala publiczność A ntw erp ii pozostaje 
pod dużem w rażen iem  oorazoiw naszego m ala
rz a ..

W iadom o ogólnie, że sym patye belg ijsk ie dla 
naszego narodu, zawsze żywe, w zrosły szcze
góln ie w czasie wojny, k iedy to męczeńska rów 
nież B elg ia  potra fiła  ocenić należycie całe bo
haterstwo 1 w szystkie ofiary, poniesione przez 
nasz naród dla Św iętej Sprawy.

Stworzono K om itet pomocy d la  Polski, a bi
lans tego kom itetu jest w ym ownym  dowodem 
całej sympatyi, jaką, obdarza nas bratni naród 
belgijsk i.

Obok najrozm aitszych uroczystości, urządza- | 
nych we wszystkich w iększych miastach Belgii i 
dla zebrania funduszu dla rannych i głodnych 
w  Polsce, cała ludność katolicka Belgii pospie
szy a ochotnie na wezwanie kardynała arcy
biskupa Mercier. Ze składek, urządzonych w  
kościołach belgijskich, kardynał M ercier złożył 
m in istrow i polskiem u hr. Sobańskiemu kwotę 
290.000 franków  z poleceniem wręczenia jej 
księciu biskupowfi krakowskiemu, jako dowód 
sym patyi katolików  belgijskich dla katolików  
polskich.

Subskrypcye w  bankach tutejszych i w  w ie l
kich firm ach handlowych przyniosły 343936450 
franków . W ie lk i koncert urządzony w  tutejszym
ogrodzie zoologicznym  fr. 9i69186; święto w o j
skowe przjm iosło fr. 63.110; zbiórki urządzane 
w  rozm aitych dzielnicach miasta dały 13.50713 
fi’ank. Ogójjem cała akcya Kom itetu  w Antw er
p ii przyniosła blisko pół m iliona franków. Ko
m itet Antwerpiański in terweniował również w 
kosztach pociągu sanitarnego, wysianego do 
Po lsk i na żądanie rządu polskiego sumą 150.000 
franków . W ysy łka  darów w naturze, środków 
żywnościąwych itd. osiągnęła sumę 263.101*55 
franków.

Komitet, zachował jeszcze pozostałość w kw o
cie 15.000 frank., którem i rozporządzi w danej 
chw ili stosownie do bieżących potrzeb, spodzie
w ając się zresztą, że niejeden jeszcze poważny 
dar nadp;ynie na cele niesienia pomocy znisz
czonej wojną ludności polskiej. * Zoel.

i

W przemyśle 
górniczo-hutniczym na G Śląsku 
pracuje 201596 rohomiKow.

Jak Czesi i kapitał zagraniczny 
wyzyskują Siowaczyzn?.

W ychodzący we Frysztacie „Robotn ik Ś lą
ski , rozważając zmiany, jak ie  zaszły w  położę 
niu mas ku kw ych  na Słowaczyźnie po p rzy łą 
czeniu tego kraju  do republiki czeskiej, tak i da
je  obraz sytuacyi:

W iadom o, iż głów nem bogactwem tego kraju  
są olbrzym ie lasy. Otóż zaraz po ustaleniu przy
należności tego kraju, kapita liści potw orzy li ró 
żnego rodzaju spółki drzewne i  wywożą dziś 
prawie cafe lasy za granicę. Zaangażowany jest 
tu w  Zunrznej m ierze kapitał francuski, który 
ciągn ie z tjrch przedsiębiorstw m ilionow e zyski. 
Oprócz tego jest też S łowaczyzna bardzo dogod 
nym  terem m  dla wszelkiego rodzaju biurokra- 
cyi. Cały aparat biurokratyczny, ja k i m łoda re
publika odziedziczyła w spadku po Austryi, zo
stał w  ty  nsamym stanie utrzymany, owszem, 
nawet znacznie powiększony. To też całe masy 
wszelkiego rodzaju urzędników z Czech i  Mo
raw  wysyłano na S.owaczyznę, pom ija jąc lud
ność słowacką. Tosamo odnosi się rów nież i  do 
Rusi Przykiatrpockiej, nie m ów iąc już o naszym 
Śląsku.

Tym czasem  w  żjrciu robotnika tych kra jów  
nic się nie zmieniło. Robotnicy pracu jący w lo
sie, we dworach lub fabrykach, przekonali się, 
że kapita,liści zagraniczni razem  z czeskimi, tak- 
samo brutalnie w yzysku ją  robotników.

Tak ie to dobrodziejstwa zyskała Słowaczyzna 
na „oswobocazeniu1* je j przez Czechy —  grabież 
je j bogactw naturalnych i  wyzysk przez czeską 
biurokracyę. Tak ie państwo, w  którem  Czesi 
wszystko biorą, a Słowacy wszystko muszą da
wać. nazywa się, jiakby na iron ię „Czechc.slowa- 
cyą“ . •

Z D W I f t .

O zegar w Krakowie.
(Krd M iasto nasze Dosiada w ie le  instvtucvi i  

urządzeń w łaściwych kulturalnym  w ielk im  me- 
troDolioin świata. M am y cztery teatry, v» tein 
dwie operetki dwa dramaty i dw ie komedye. 
m am y kina. śpiewaiace kawy. rzeźnie tłek ry- 
■ czne, posiewowego oprawce i zachowawcze To 
warzystwo ochrony zabifcków —  iednem słowem 
m am v wszystko —  oprócz Dorzadmeo zesrara.

Jakkolw iek brzmi to nienrawd^Dodobaiie. a 
jednak — tak iest 

N a w ieży m aryackiej odzyw a się co prawda cc 
godzin? dzwon —  ałe iest to naprawdę tylko 
dzwon a raczei strażak wvbiiahtcv na dzwonie 
godziny. w edług własnego kiesizonkowetro cza
somierzu.

Tego samego systemu iest drugi zegar ratu
szowy. W ie lk i cyferblat ma znaczenie kdyn ie 
dekoracyjne.

Trzeci' — w m ałei rodzinie zegarów krakow 
skich mieści s:e na w ieży Zam ku W awelskiego. 
Ten iuż ma i dzwon automatycznie btiacv i cy
ferblat prawdziwy, nie od parady —  ze w ska
zówkami. S zk o ła  tvłko, że tvch potężnych 
wskazówek używaia kawki — iako karuzelu. To 
znaczy siada sobie taka skrzydlata pasażerka 
na wskazówkę i zieżdża na dół. Jazda taka 
przyspiesza ..czas zamkną 

Jest to bardzo p-raktvl 
w ek  nudzących się na 
pożądane dla ludzi liczaci 

Sa wiprawdzie jeszcze 
szkole przemysłowe*. g m a «
Różnica m ied7v  czasem tyci 
na: od pół godziny do 2 i 3.]

Jednem słowem Kraków^ 
w  właściwem, europejskie*
Tu iest zdaie sic p rzyszy ł 
cechującą ogół krakowiak/J 
Boże — niesumienne siei 

iaika nam złośliwi ludzie p i!
Najlepszym  środkiem b v łl 

umieszczenie dobrze idacyc| 
cliach pracy sw-ełecznei i ur; 
gistiacie. Poczcie- dworcu 
aarv zdałvhv sie w każdvm  od 
biurku urzędnika — zegary 
ne i dobrze chodzące- 

A  wtedy — wiecie cobv bvło1  ̂
lyby dobrze, ale iudzie — tak, 
za wzorem zegara wawelskicac 
przez kaw k i nakręcany!...

- t o o -

3 io  6 godzin.
rzadzanie dla ka
łu. mnie i jednak 

z czasem. 
m rv  iak na

handlów, etc 
fctw —  baeatcl-

iada zegara 
znaczeniu, 
ktuałności 

—  broń 
kowości.
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M A Ł Y  F J E J IE T 0 3 ,

SZCZĘŚCIE.
Coś —  niby motyl, czy bańka mydlana:,
Ptaszę o śpiewnej jak dzwon srebrny duszy. 
Wian, w który rankiem stroi się Marianna,
Cacko —  co łatwo zbije się lub skruszy.

Coś —  czego jutro już nie będzie pewnie,
Bo jest tak piękne, śpiewne a nietrwale,
Jak baśń o grajku i białej królewnie,
Jak rajskie ptaki, Elońcem oszalałe.

Lecz,., ptaszę krowto śpiewem swym nas Da.wi 
Wieniec Marzanny uwiędnie niedługa,
A wicher zniszczy skrzydełka motyla.
Przeminie bajka jasną światła smugę,, —
Cacko się zLije, —  śladu nie zostawi...
— Chwilę trwa życie. —

— Śmiejmyż się choć chwilą! —-
Danuta Bnrsówna.

Chwila bie&aca.
K«ilendarzy[(:

Św. Franciszki Rzym.

Wschód słońca: 7'08.

Zachód słońca: 6'35-

Długość dnia: tl'27.
T E A T R  IM . JU L IU S ZA  SLOW ACKIEW O

środa: „Orlątko” .
Czwartek: .Powrót” .'
Piątek. „Orlątko”.

T E A T R  „B A G A T E L A *
Środa „K iki” .
Czwartek: „K ik i”

T E A T R  POW FZEOHNJf
Środa: „Bob ster kaukaski”
Czwartek: „W ielkie bractwo”.

Piątek: Bohater kaukaski”
Robota: „Królowa przedmieścia” (Jubileuszowe przed 
' stawienie K. knlniłowskiego).

O PE R E TK A  w  n g w o ć c ia  c h

środa’ „Miazka nnunat”
Czwartek: „Miazka magrat” .
W YKŁADY W DOMU ARTYSTÓW f* lac  św. Buchaj 

w zarządzie krakowskieąo Związku literatów.
Środa. Konrad Winkler. „Kierunek mistyczny w 

sztuce dni ostatnich” , cz. I I  
Czwartek, Juzef Flach: „Siadem śławipfth remsn- 

sćw” . cz. 13: „Zn^.rtwychw stanie” Lwa Tołstoja. 
KGLŁEGIUM WYKŁADÓW NAUKOWKCH (RYNEK 

GŁÓWNY. L IN IA  A—  B, L. 3S1.
Środa. prof. Uniw. Jagieł, dr Tadeusz Sinko: „Wojna 

C.hocimslta i Ujada”
ODCZYTY W MUZEUM PRZEM 1 SŁOWEM IM Dra 

BARANIECKIEGO.
Środa, prof. Szafran. „Technologia garncarstwa”

—  e  —

K i t  p w s z M e  a s j i i ie  W o l i .
(m-m) W e lle  doniesie# Pism ctoskich w ZnaS- 

mie. gdzie pm v ostatnim spisie ludności brłu 12 
procent Czechów — obecnie naLiozcn > ich aż 65 
procentb.. W  tym samym mmiei wiece i stosuptou 
„wzrosła” ilość Czechów we wszystkich innych 
miejscowościach republiki.

”• •!

Kto to jest generał Koziowski?
(m-m) Ger-erał Kozłowski, który wełdłut? osta 

tnich doniesień stoi na czele powstania ilcron- 
s'ztadzikifcffo. bvi w czasie woinv w r o »  iskira 
sztabie genera’nym. Za rządów Kkjrońskieo zaj
mował on w ysokie stanowisko w  wołskow em sa
downictwie i prowadził! śledztwo nad powsta
niem generała Korniłowa. W  1917 roiku. otiwy- 
.n a w szy awans na generała hvł jednym z tych 
wvzszvch oficerów , którzy pierwsi po u/padk i 
Kiei-eńskieco oddali s il do dr rpozvcvi rządu 
sow ietów . Po ukończą, n pertraktaeyi w Brze
ściu. generał K m i a n o w a n y  ko
mendantem Peterr’^ ^ B \  był nim aż do obecnej 
chwili-

ilck i'w e  Wiedniu.
m arca tego roku ma się 
kngres antysemitów na któ- 
It iw ic ie li stronnictw anty- 

Niemcaech i Czechosło- 
r s z y  tego rodzaju kongres 

m aia bvć na nilm sprawy 
raz w ysłucha sae sprawo- 

fm ickicn za granica odno- 
Bkiei.

(dl odbędzie sde debata nad 
Lulturalne. narooowe gos- 

•ęzeństw. wśród których oni 
pływach politycznych żv-

(  jfresu aintyseiiiickiego zaipol- 
i działem żydów  w  literaturze 

frras ie  światowej. W e  wszystkich 
zjazd poweźm ie odpowiednie u-

chwały, rW-erzaiace do obrony przed żydam i.

Kongres
D nia 11. Vit 

odbyć we Wic 
r y  zaoroszomj 
sem ickich \ę 
w acy i Bed 
na świecie.j 
szkolnictv 
zdań dzij 
śnie do

Kinoteatr »V4'AHS£fcWA'‘> Stradom 15, vis-a-¥is D. O. G.
Historyczny dramat) Oryginalne zdjęcia z Scłt&nbrunu.

D z li we i o d e  dnia 9 marca I codziennie
Według słynnego dramatu Edmunda Rostanda.ORLĄTKO Klasyczna reżyserya. — Zdumiewająca wystawa.

Pozatem ma zostać zwołano 13 marca w ielk ie 
rpuhliczne zgromadzenie w  ratuszu wiedońskim- 
Równocześnie z ta  :ikcva m a być na kongresie 
antysemickim  przedsięwzięta działalność. celem 
um ożliw ien ia zwoiania w ^rćukim czasie w ie l
kiego m iędzynarodowego kongresu antysemitów 
caełgo świata. Kongres ten chciałyby sfery an ty
sem ickie zwołać w iesienj hr.

23 i i i ? .
Londyński dziennik „D a ily  M a i!" donosi, żie 

w Izbie gm in s ir Thomas Bemmett zamroteftował 
przciwko zbyt kosztownej guścimniości. z ialka 
rząd angieiski podejm uje aelegacye nieiniejka, 
licząc a aż 71 osób. S ir Thomas Bennstt zarzucił 
że rzad  angielski zbyt drobiazgowo turzestrzega 
wszelkich  zasad gościnności mdetdizynaroidcrwlei 
względem  obywateli tego państwa. z którvm  A n 
glia. musiała icsaaze niedawno nrowacuzać woine.

Równocześnie , berliner lageblatt.”  pri.yz.naie. 
że pronx<z.vCve niemieckie podziałały na  opinio 
publiczna angielska, wr sposób Sad zwyczaj nic 
niekorzystny. Nastroić angielskie, k tóre poprze 
dnio Niemców nie zw alczały obetnie sa w rogo 
usposobione dla Niem iec To  na!eżv stw ierdzić 
1 co do tego nie należy sie łudzić.

f t j  . l o r  jest ?

(m-m) P rzed  sadem w Sadow ię toazyła sae 
oryginalna rozipraiwa. Jedeu z tamtejszych oby
w a te l zawołał do d ługiego w gniew ie:

—  Tv. Muno!
Tamten uznał sie z i  obrażonego i wińiósł skar

gę sadowa. Sad uznał słuszność ieao skargi i  
skazał oskarżonego aa 20 mairdk knrv za obelgę.

C iekawe i:ukbv w analogicznym  wypadku roz 
strzygnal sad krf>k*wski?I   _ *■

R o z w ó j  p r r s y  p r o w i n c y o n a l n e j .

W  województwa© kiełackiem, t »  odzyskaniu 
niepodległości Polski i  wolnośni prasy, liczba 
dzvenn,ików i czasopism wzrosła bardzo znacz
n ie i wynosi obecnie ogółem 16 polskich i 2 żar
gonowe.

Z tego wychodzą w  Częstochowie 6 iw  tom 1 
żargonowe), w Będzinie 6 1 żargonowe), (w- K ie l
cach 4. w’ Sandomierzu 1 miesiecane i w- M ie
chow ie 1 miesięczno.

NieŁuiierna, jednak drożyzna papieru i druku 
wzraataiaep nieustannie, tłum i coraz bardziej 
dalszy rozwój naszej prasy prowincyonainei.

URZĄD ROZJEMCZY DLA SPRAW  NAJMU. Na
podstawie nowej ęśtąwy o ochronie lokatorów, zor
ganizowany został Urząd rozjemczy dla spraw naj
mu, który rozpoczął już swoje czynności. Urząd ton 
mieści sie w głównym budynku Magistratu na II p. 
od strony ul. Poselskiej.'Podania i wnioski stron 
przyjmuje sie do orutokolu podawczego Urzędu mie
dzy godzina 9 a 12 przedpołudniom. drz.vl nr 13.

PODWYŻSZENIE OJ Ł A T  RTEZAŁNIAŃYCK. 
Dnia 7 marca br. odbyło się posiedź mie Komisy! ad- 
minoistracyjnii na którarn uchwalono podwyższenie 
o.itai rzezalnianych. przyznano jednej firmie zwros 
opłat od spiryiuozów wywożonych z miasta i zała
twiono kilka spraw osobistych. Następnie na wspól- 
ocm posiedzeniu z sekcyą skarbowa uchwalono 
przedstawić Badzie m. wnioski w sprawie częścio
wego podwyższenia dodatku gminnego do podatku 
spoźywczsgo i w sprawie podwyższenia opłaty gmin
nej od trunków

Z TEATRU „BAGATELA” . WyLoina komedya Pi- 
carda „Kiki”  no wiór zoną bedzie dzisiaj leszcze, ju
tro i we czwartek Wobec silnego zainteresowania sie 
świetną koniedyą po,pieszy, się należy z zakupom 
biletów. „Niezrównany Cnchton” pojawi się pono
wnie w sobotę.

Z TEATRU „NOWOŚCI". Pod kierunkiem kompo
zytora Z. Wbhlora ukończono próby muzyczne 
„Gwiazdy Kaukazu". Obecnie odbywała się Dróoy 
pełne na scenie pod reżyseryą autora Stefana Tur
skiego Iłrem i era w najbliższych dniach.

PROF. ROBERT POSELT. artysta .ikrzypjk, dłu
goletni kierownik kursu wyższego i koncertowego w 
Konserwatoryum lwowskim, uproszony przez by
łych uczniów swoich dojeżdżać będzie do Krakowa 
ria Jokcye. > owi uczniowi 3. odpowiednio zaawanso
wani. oraz pianistki/chcące pobierać nauki akom- 
paniaimntj. mogą sie zgłosić po mformacye do księ
garni W P. Friedleina w Rynku

„OD OKULTYZMU DO EWANGELII" Wykład 
po-.wższy z dzijdziny współcz, mistyki francuskiej 
wygłosi prof. L. Skoczylas we czwartek dnia lt,bm . 
ogodz. 7 wieczorem w salt M. To w. Rolniczego. 
PI Szczepański L. 8. tl, p

ZBIÓRKA NA PLEBISCYT GÓRN06LĄ1K1 uizą- 
dzona przez ar.ystów wszystkich teatrów krakow
skich, w dniach 3 i i brn. przyniosła, jak donosiliśmy 
przeszło 700.009 ftnrek. Dotychczas żadna zbiórkat w 
Krajcowie takiego rezuliiitu nie wydala. S&at to, nie
wątpliwie zaslu«ą PP. artystek i.artystów scęn na-

| szych, którzy nł& szczędząc trudów z wielkięm po
święceniem w obu dniach pracowali w  dziefi przy 
zbiórce w mieście, wieczór zaś V  kabaretach. Prozy 
dyum cbywatciakicgo komitetu plebiscyt >wtgo wo. 
jęv ódżiwa araitewskiego przesiało na rece prezesów 

, filii Związków artystów- czterech teat.ów krakow- 
| skich gorące, podziękowanie za obywatelski współu

dział oraz ofiarną prace dla powiększenia funduszu 
plebiscytowego

(T;REZUL1ATY OBŁAWY. Onegdai odbyła się 
w'iOl tia obława przedsięwzięta przez poiicye, władz,: 
wojskowe, po-Jczas które i aresztowano kilkadziesiąt 
osób podejrzanych.

(T ) CIEKAW Y SPOSÓB ZAROBKOWANIA Przed 
kilku dniami zaar-.aztowano 57-letnigo Feliksa Bo
gusza, znanego na bruku krakowskim apasza, który 
od dłuższego czasu niszczył ogrodzenie i pomniki 
żelazne na podgórskim cmentarzu, które następnie 
sprzedawał handle rzom żelaza. VI' ten sposób zdołał 
on wielką wyrządzić szLoęlc. W domu Bogusza zna ■ 
lezlono przeszło '>0 klg. selaza pochodzącego z 
tych kradzrieży. Prawdopodobnie żelazne kratki are
sztów pod ..Telegrafen,” nie ulegną temu losowi, 
nawet przy dobrych chęciach Bogusza

(T) ARESZTOWANIE ZŁODZIEJKI. Wczoraj za
aresztowano 13-lf tnią Agatę Obrażnik.' która skra
dła na szkodę Felicyi Reizer torebkę z kwotą 2500 
marek, oraz na szkodę Heleny Kemoler sumę 10 ty
sięcy marek,

(T) ARESZTOWANIE FAŁSZEREK MASŁA Na 
wczorajszym targu przytrzymano Tekle Mrozek z 
Krzyszkowic oraz Maryę Tomczyk z Kurdwana, któ
re sprzedawały p o , wygórowanych cenach fałszowa
ne masło zawierające 75 procent wody. Obie osa
dzono poo Telegrafem”

(T l KAPRYSY AURY MARCOWEJ. Po dwu 
dniach piyknego uśmiechu zarania wiosny, nade
szła znów szaruga —  prawie zwykły kaprys aury 
marcowej —  m-oniąc znów mieszkańcom Krakowa 
oglądania jasnego i pogodnego oblicza słońca.

DR MIECZYSŁAW BILIŃSKI st. lekarz powiatu
w jj; syn śp. Klemensa ne-jtora pro resorów gimn. w 
Maiopolsce. zmarł po długich oierpieoinch w dniu 
2 bm.. w 53 roku życia w Rzeszowie.

Śmierć r a i
W  Vi arSż.w ie zuiai ło w dniu wczorajszym  

dw o je  w ybitnych  aaty itów  dramatycznych, k tó
rzy w  dzie j a en sceny polskiej pozostaw ili po so
bie zaszczytne wspomnienie:

Jadw iga Czaki w w ieku lat 30 mazrdwnana 
swego ozajju w  rolach naiwnych i  M arceli Trap- 
szo. Traipszo był do ostatka czjmnym jako w yb i
tny artysta  w  zakresie ról charaktorystyc-^inyich. 
L ic zy ł on w chwili skonu la l 62, z tych na scenie 
spędził 45 lat.

Olbrzymia kradzież we Frysztaele.
W  sobotę w  nocy nieznani spraw cy w ła m a li 

się do kasy fabryk i wagonów  w e Fryszta^io i 
akradli ckoło pół m ilicno  k< rora cz°skich, czyiii 
trzy  i  pół m iliona  m arek polskich. W łam anie 
nastąpiło w  nowym  budynku zarządu fabryk i.

/uu-darniei-ya czynii poszukiwania, za spra v- 
eami, których dotąd n ie wykryto.

-  —  oO o -

Tsjemnise mormonsfcich harenow.
W. A m eryce istn ie je  spe^ytatoe sok ta Mormo- 

nów, k tó io j jedn$ z podstaw jest w ielożeństw o. 
Prezydent kościo ła muimońsk.iego He&er Grant 
posfe tda ttifzy żony. Tw ierd ził on, że gdy posia
dał już jedną żonę, poślubił drugą L trzecią, i  ko
chał je  równocześn ie jednaka mdłością i  odda
niem .

Ten  pim ydeail G rant był następcą w roku 
1018 prezydenta, Józefa Sm itha, siódm ego z  rzę 
du prezydenta kościoła m orm onów .'Tam ten  po
siadał znów pięć żem oraz 42 dziieci i  zm arł ja 
ko o^ru dziesłęcio! c tni starzec. Na krót,ko przed 
agonem rzekł on; „M y głosimy uczciwość, p ’a- 
wtdę, ciepłe serdeczne j  cnotę, dbam y o to, aby 
nasze ognisko domowo pozostato czyste. S tara
łem  się zew Mae być w ien .y  m oim  żonom  a 
wszystkie one h yly  kochane, zadowolone i szczę 
śliw ę.

Misyonairze mom rońscy usiłują przy pomocy 
iwBŹJysiikich m ożliw ych  środków zw^erpow^ać o- 
fi:,ry  do państwa po ligam ii \ obiecują niesły- 
clitane rzeczy kobietmn.

Agenci m orm ońscy się stale zw
m łode kob iety eu r c p c i ł ł  państw  do „raju 
m orm onów ” , to zna c i )  'ciu „  ha ren m h
poligam ii Ci agenci w ędru ją  szczególn ie po 
Skandynaw ii od domu do domu, od w si do w^i.

01054113
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od miasto, do miasta, i  tu w p ływ a ją  na  bardzo 
re lig ijn e  kobiety, aby udały się do Utah, aby 
pośw ięcić się tam  praktykom  kościoła monno/i 
skiego, polegającego na poligam ii.

W ed le  zipatryw ań  mormonów najw yższy oba 
w iązek kobiety polega na tem, by obdarzyć swe* 
go m ęża m ożliw ie w ielką ilością diztoci. Im  dama 
kobieta w ięcej dzieci zrodzi, tem lep ie j dla zba
w ienia je j duszy.

. Agenci m onęońscy działa ją także przy pomo
cy specyalnych druków i  pisemnej propagandy- 
Rozsyłają w ięc do m łodych dziewcząt pisma, w  
kt-ói ych piszą: „W ym ien iam y tu szereg m iejsc 
z  biblii, cytowanych z oryginału , z  których o- 
kazu ie się, że wielu biblijnych świętych m iało 
w ięcej, n iż jedną żonę. W ięc uznani przez Boga 
i  najbardziej przezeń błogosławieni prorocy ży 
li w  poligam ji". M owa tu oczyw iście o ipatiryar- 
chach Abraham ie. Jakóbie, Dawidzie iitd. A  teimd 
metodami udało się sekcie nTormońakiej dość 
często spowodować młode, re lig ijn e, m arzycie l
sko nieco usposobione dziew częta  do w yjazdu 
do Utah, w przekon aniu, że czyn ią to d la  „ z b v  
w ien ia  swej duszy'*.

Jakiż jest los m łodych tych kobiet, k tóre w e j
dą w  śluby inormońskie? A genci prezydenta 

Gran ta opow iadają o tom szczęściu, jak ie polega 
na małżeństw ie z k ilku  kobietami. N aogó ł m or 
moni używ a ją  wszystkich środków ochrońmych 
byle ty lko  tajemnice ich  małżeństw mormoń- 
skich nie doszły dc w iedzy ogółu. N ieraz jednak 
udaje się którejś z te j kobiet uciec z mormon* 
skiego raju, i w tedy opow iadają omc o swych 
cierpieniach- A chociaż m orm oni starają się za
przeczyć tym  zeznaniom, nie u lega wątpliwości, 
że pod płaszczykiem  sekty re lig ijn e j k ry ją  się 
tu tylko objawy rozw iązłej po ligam ji.____________

Ruch giełdowy.
Kraków. 9 marca.

{41 Ruch na giełdzie krakowskiej w dniu Wczoraj
szym nieco osłabi Tylko nieznaczna ilość papierów 
przemysłowych wywołała pewna zainteresowania. 
Szczególna pokupnościa cieszyła sie .Górka**, która 1 
poprawiła kurs onegdarszy o 350 punktów oraz Sier
sza. której kure podniósł sie do 6100. Inne papiery 
słabe.

Z akcyj bankowych dopytywano się o akcye Ban
ku spółek zarobkowych, za które żadano 4600. Z pa
pierów lokacyjnych nabywano 4 i pól nroc. listy za
stawne Ziemskiego banka Kredytów po 94.

Waluty zwyżkowe.
CEDUŁA KURSOWA GIEŁDY KRAKOWSKIEJ Z 

DNIA 8 MARGA,
Waluty i dewizy: Dolary Stanów Zjednoczonych 

gotówka 820. 860. Franki francuskie gotówka 60, 33, 
cztki 63, 66. Marki niemieckie 13. 14. czoki 14, 14*50. 
Korony austryackia gotówka 115, 120, czeki 120. 130. 
Korony czosko-slowackie gotówka 10*50. 11*50, czoki 
11, 12. Lei rumuńskie gotówka 10*50. 11'50 L iry wło
skie gotówka 28. 22

Ktecye Tow. handl. i  przem. Polskie Iow . han dl. 
„PTH“ ofiar 1100. żad 1200, transakc 1175—1100. 
Ilundl Spółka akc. „Imper** 075. żad. 725. trnnsakc. 
RS0. „Polski Glob" Tow +-ansportowo-handl. ofiar. 
21C0, zad. 2300 Żegluga Polaka ofiar 950. żad. 1050, 
transakc. 975—1000, ZLieniewski ofiar. 7300, żad. 
7700. Warsz. Ska akc. Budowy Parowozów I em. 
ofiai-. 5000. żad 5200 Wars z Ska akc. Budowy Paro
wozów II. em, ofiar. 2700, żad. 3000, transakc. 2900—  
2925 „Lemiesz** fabryki maszyn rolniczych ofiar. 
5500] żad. C000 „Trzebinia** fabryki maszyn i na
rzędzi rolniczych ofiar. 3100. żad. 3400 ..Automotor“ 
fabryka samochodów ofiar. 2400, żad. 2500. transakc, 
2500— 2450 „Górka* fabryka cementu ofiar. 8600, 
żąd. 8900. transakc. 8300— 8850. Gal akc. Zakłady 
Góm Siersza ofiar 5900, żad. 6200 transakc. 5900— 
6100 „Tepege** Tow. dla przedsieb. górniczych ofiar. 
8700. żad 9200 Polska Nafta ofiar 3100, żad. 3300. 
traneakc 3150 Elektrownia w Sierszy III. em. ofiar. 
1900, żad. 210Ó, transakc 1975— 1950 „O ikt»“ T. A- 
ofiar 3900. żąd. 4100. transakc 3950— 4100. „Pezet“ 
Powszechne zakłady budowl. ofiar. 1200, żad. 1400, 
Fabr przetworów tłuszczowych w Trezbini I i II 
em of;ar. 2800. żad 3200, transakc. 3000—3200. „Kra 
kuś** Zjednocz, fabr. przetworów wyskokowych ofiar | 
3800, żad 4000, transakc. 3900. Fabryka porcelany w j 
Ćmielowie ofiar. 3900. żad. 4100.

Warszawa fTei. Md P o  wczoraiszei zwyżce uspo
sobienie dzisiejszej giełdy warszawskiej było nie- 1 
pewne, stad niejednolitość w rozwoju kursów. Dewi- ‘ 
zy cokolwiek słabiej; ruch bardzo ożywiony.

Dolary Stunćw Zjednoczonych transakc. 108. sprze
daż 109, kupno 107 Listy zastawne 4 i pół proc 
ziemskie za 10C r. transakc. *252 50—255. sprzedaż 
257. kupno 252. 4 1 pół proc ziemskie za 100 marek 
transakc. 97—97*25. 5 proc. m Warszawy transakc. 
337 50— 342*50, sprzedaż 345, kupno 335.

Waluty. Dolary Stanów Zjednoczonych sprzedaż 
880, kupno 885, Franki francuskie sprzedaż 65*50. ku
pno 63*50. Funty szterlingi sprzedaż 3545. kupno 
3440 Marki niemieckie sprzedaż 14*50, kupno 14.
"  Akcye warszawskie. Bank dyskontowy warszaw

ski 1—5 emis. 2235—2225— 2375, 6 etnia. 2075—2225, 
Bank handlowy 1— 8 emis. 1600. 1640. 10 emis. 1530, 
1575. Kredytowy warszawski 1—3 emis. 2700. 5 em. 
2595. Bank zachodni 1—*2 emis. 1325—1375, 3 emis. 
1230— 1325. Warszawski ! Towarzystwo kopalń węgla 
i zakl hutn 10500— 1021X1—10300 Lilpop. Rau. Lc wen 
stein 7500—37800. Rudzki 26000—24700 -25000. Sta- 
racłióVtCe 1360&—14000— 13400, Towarzystwo zakła
dów żyrardowskich 31000—31500—30550, Żegluga 1—2

O mięso i tłuszcze dla Krakowa.
(stm ) W  m iarę zb liżan ia  się św iąt, zaczynla1- 

ją  w  K rakow ie  zn ikać mięso, zw łaszcza w iep 
rzowe, anaz w yrob y  m&sanskie i tłuszcze. Jest 
to poniekąd objaw „naturalny** w system ie han
d low ym  naszego paskarstwa. które przygotówu 
je  sobie w ielkanocne żn iw o, tow arzyszą mu je 
dnak inne ob jawy, bardziej osobliwe. Pom im o, 
że m ięsa w ieprzow ego , w ęd lin  i  tłuszczów pra
w ie  że mierna w  solidnych firm ach, które trz y 
m ając się oznaczonych cen na, wyroby, n ie mo
gą nabyw ać n ierogacizny po zbyt drogich  eo
nach, —  ceny te bezustannie rosną, w szystek 
przypędzany do K rakow a ż yw y  tow ar znajduje 
zbyt po zupełn ie fantastycznych cenach u na
bywców , których żadna cena n ie krępuje. N a
b yw cy  ci —  to podrzędni rzeźn iey, k tórzy n ie
daw no jeszcze p row adzili zupełn ie sk lep ik i, a 
obecnie obracają w ie lo ra ilion ow em i sumami i  
upraw ia ją  zupełnie bezecny „pasek**, k o rzys ta  
jąc  z tego, że ziacny Urząd walka z lichwą, sza
blonowo trzym ający „pod  okiem  ty lk o  w ie lk ie  
zakłady, na tych „m n ie jszych ", a  w  gruncie 
rzeczy najw iększych  paskarzy mi© zwmaca uwa
gi. W ytw orzy ło  to  paradoksalną sytuacyę: s ło
niny n. p. w  w ielk ich , solidnych firm ach, któ 
re  nie chcą mstwęt o  19 m arek przekroczyć wy- 
anarznnej ceny 249 m orek za kilo, niema, po 
w ysprzedan iu  k ilkudzies ięciu  k ilogram ów , —  
n atom iast w  małych sklepach rzeźniczych, n. p. 
na ul. Zw ierzyn ieck ie j, leżą tej słoniny stosy, 
—  a le  te  sklepy bezcerem onialnie i  bezkarnie 
b iorą 310 i  320 m arek za kilo, i  co jakoś ucho
dzi oka czynn ików  powołanych.

Oczywiście, że w  le j ka lku lacyi paskarzy od 
gryw a  także rd ę  „w zg ląd " na św ięta, —  można, 
n iezależn ie nawet od doraźnych, zysków , płacić

każdą cenę m  żyw ą nicrogiaeiznę, jeże li się w y 
roby z n jej urządzone „c iu ła " na święta*, tym 
czasem w ęd lin  zupełnie nie sprzedając i liczą ; 
na to, że się ceny w*ędlin przyna jm niej o 50 pro
cent podniosą o-ficyalnie, a  o  100 procent w  nie- 
o ficya lnym  pasku .. W ogóle  w ytw orzy ła  aię u 
nas teraz w  handlu mięsem i  tłuszczam i zupeł
na anarchia, będąca w yn ik iem  ąuasi —  regla- 
iaen facyi ceń, których n ikt n ie przestrzega, a 
których o fia ra m i padają konsumenci. Kraków  
n ie ma mięsa, w ędlin  i tłuszczów, m a ty lko  bez
karny na nje pasek, przystosowujący się do 

,„konkurencji* Kongresówki, która aż do T y m 
barku i  dalej w kroczą  na targ n ierogacizną. 
Trzeba się w ięc zaecydowac — i  albo przestrze
gać z  całą surowością i dokładnością wyzna- 
coznych cen, p ilnu jąc jednocześnie, aby tow ar 
n ie  był chowemy d la  w yzyskan ia  w ielkanocnej 
konjunktury; albo też puścić wszystko na by
stre fa le  Wolnego handlu i w olnej koukurencyi, 
n ie dopuszczając ty lko  do w yw ozu , bez to lero
w an ia  bezwstydnej lich w y u „ń ie f-'rurowych * 
poskarży, a  krępowan ia w ie lk ich  firm , które 
wamyml roizm laram i swego przem ysłu są w sta
n ie zagw arantow ać niższe ceny i  lepszy towar. 
A lbow iem  trzeba i  to dodać, że $a „maJi*. pa
sku jący pokątnie rzeźn icy  i  m asarze wykony- 
w u ją  obecnie sw ój przem ysł niajniehygieniciz- 
n iej. po suterynacli j  p iw iritach  lub w  miiasizka*- 
n iaeh prywatnych, w okropnych warunkach sa 
n itarnych. Jeżeli s ię  zaś odpowiedni© czynniki 
dio rozw iązan ia  te j kw esty i zaraz n ie wezm ą, 
to K raków  na św ięta pozostanie bez w ęd lin  i  
tłuszczów, albo też do jdz iem y do  tego, ż© aby 
kupić szynkę, trzeba będzi© sprzedać —  kam ie
nicę.

Warszawska fabrvka cukru 10700, 11400. 11000, Ostro 
wieckie zakłady 10000, 11500, Zawiercie 30000. 28600 

Wiedeń fPAT ! G id la . Renta maiowa 99*50. renta 
lutowa 09*50. austryacka renta koronowa 259. Losy 
tureckie 4415. Pryorytet.y kolei poludn. 5370. Anglo- 
bank 1675, Bankverein — . Bodenkredit 3160. Austry- 
acki Zakład kredyt. 1500. Bank depozytowy 1192, 
Laenderbank 2502, Merkury 1038. Unionbank 1395, 
Bank obrotowy 885, Żivnosten.ska 3740. Kolej pół
nocna 24488 Lwów— Czermowee 4500. Kol-.je austry-

acka© 6506 Kolej poludn. 5160, Alpipy 9290. Berg u. 
, Iluetten 15500. Krupp 2210. Poldihuette 5448. Pragcr- 

eisen 15650, Bitna 7110. Skoda 4099. Zieleniewski 
0000, Apollo 7900. Fanto 30900. Galie.- Karpackie 

\ 19900, Galicya 28800. Sehodnica 20500, Siersza 4500.
Zurych {P A T ! Kursa dewiz. Berlin 9 60, Nowy 

’  Jork 597. Medyolan 21*92, Praga 7*75.- Budapeszt 
1*37 i pół. Zagrzeb 4*15, Bukareszt 8*25. Warszawa 

^ 0*70, Wiedeń 1*22 i pól. Austr. stcnipl. 0*90.

Reorganlzacya ministerstwa spraw wojskowych.
Podział ministerstwa spraw wojskowych, 

będzie urzędnik cywilny. —  Miejsce
W arszawa. (TeleL  M.) Odbyło się tu posiedze

nie Rady wojennej pod przewodnictwem Naczel
nika Piłsudskiego. N a posiedzeniu tem  generał 
Rcewadow ski i  S ikorsk i w ystąp ili z planem re
organ izacja  m inisteryum  spraw* wojskowych. Z 
pogłosek, które przedostały się ma zewnątrz, 
w yn ika, że zasada reoiganizacyi M. S. Wojsk, 
będzie polegała na pcdzbile tego ministeryum  
na dwie części. N a część ściśle w ojskow ą i  ad-

—  Częścią administracyjną kierował 
wiceministra zajmie gen. Sikors&i.

mi lustracyjną. Na czele części w ojskow ej będzie 
stał w ydzia ł w ojskow y, podczas gdy częćcią ad
ministracyjną kierować będzie w yż iz y  urzędnik 
cywilny. N a  stanowisko to w ym ien ia ją  w  cha
rakterze podsekretarza staniu M. S. W ojsk , obec
nego w icem in istra  skarbu dra W ein fe lda . Mó
w ią  również, że drugi podsekretaryat tanu K . 
S. Wojsk, zostanie obsadzony, a  m iejsce wice
ministra zajmie generał Sikorski.

Gdańsk prowokuje zerwanie rokowań z Polską,
Polska za polubownem załatwieniem sporu. — Rząd polski przeprowadzi uregu

lowanie spraw poisko-gdaftsklch.
Warszawa. (Tełief. M.) Prasa niemiecka fid.ań- im ijąoej luźnie ty lko  poszczególne fragm enty ca- 

ska zapowiada rychłe zerwanie rokowań poi- tekształtu w zajem nych  stosunków. Po lsk ie czyn-

emis. 2500—2475, 4 emis 2450 Borkow-ki 3650—3525- 
36C0. Bracia Jablkowscy 2675, 2725, Firley ‘2900. 2750,

sko-gdańskich. Ze strony polskiej czyni się m i
mo to wszystko, aby spór zestal załatwiony po
lubownie. W  ch w ili obecnej istniej© projekt 
zw ołan ia  konfareuicyi przowodnlczących dielega- 
cyi w icem in istra  P lucińskiego i  senatora Jewie- 
lłjtvMSki,ego. M a ją  sdę oni zebrać, aby obmyśleć 
sposób załatw ien ia  kwestyj spornych bez ucie
kania się do środków ostatecznych. Do*pleró, 
gdy ta  próba n ie  da  pom yślnych rezultatów , 
wynikłaby konieczność Świstańoiw.icni>a się nad 
celowioiścią dalszego prowadzenia, rokowań. W  
iviansizaiwB]k i‘Ch kołach polityazmych móvviią, że 
Gdańszczanie usiłują za wszelką cenę skłonić 
rząd polski do zaw arcia umowy prowizorycznej, 
obliczonej na n iedługi przeciąg czasu, a  obej-

niki rządowe zdecydowane są jednakże przepro
wadzić rregulowam e spraw polsko-g lańskich 
w  drodze dobrowolnej umowy, albo też zmusić 
do tego miasto Gdańsk za pomoc ■ stosownych 
środków, stojących do dyspozycji Polski.

Warszawa, (Tel-ef. M.) Rząd polski wywńązai 
aię całkow icie i  w  ściśle przepisanym  term inie 
z  dasitaw żywnościowych, do których zobow ią
zał się na podstaw ie um ow y listopadom©]. W  
■dniu 28 lutego t. J. w  dniu, w  k tórym  w ygasa  
mioc umawiy polsko-gdiańskiej, Gdańsk otrzy
m ał od Polski ostatnie 20 wagonów zboża. Obe
cni© Gdańsk żadnej żyw ności z Po lsk i nie^ o trzy
muje.

Koalicyźizerwała układy z Niemcami.
Wkroczer.

W a rsza w o , 
ją : U kłady z
cyc wojskowe' 
W kroczenie 
sprzym ierzony c 
R ith ro iin  rozpoczęło aię

koalicyjnych do Diisseldorffu, Duisburga ł Ruhrortu.
Londynu sygnalizu- I n ionych m iast wmaazeruie jeden batalion an- 
a ły  zerwane. Sank- f gialski, jeden fnanouiśki i jeden belg ijsk i dla 

ych m iast w  życic. ‘ zaznaczenia sol idanitości sprzym ierzonych, 
wojskowych państw ‘ Londyn. (P A T ) Kom unikat urzędowy donosi: 

ueSEelcloirfłii, Dnisbwrrja i  | A lianc i u chw alili jednogłośnie uznać kontrpro- 
Ik> każdego z w ym ię- )  potzycye n iem ieckie za n iem ożliwe do przy jęcia
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j  zerwać rokowania. Pozatem  alianci uchw alili 
zakom unikować delegacyi n iem ieckiej. że zapo
w iedziane sanckye- bęaą zaostrzone.

Gdańsk (P A T ) Dzisiejsza „D anziger Zeitung“  
donosi z Mucnsteru, że ruch w  Nadrenii pom ię
dzy Duisburgiem a D uesseldorfen  odbywa się 
dotąd normalnie. Do Beyruthu przybyło 600 żoł
n ierzy koalicyjnych.

Odjazd deiegacyi niemieckiej
Londyn. (FAT). Delegacya niemiecka wyje

chała dziś do Berlina. Reuter donosi, że okupa- 
cya wojskowa zapowiedziana pizez aliantów, 
rozpocznie się z dniem ozisiejszym. Marszalek 
Foch otrzymał odpowiednie instruacye.

Belgia także wysyła wojsko
Bruksela. (PAT) Rada ministrów zajmowała 

się politycznymi, gospodarczymi i wojsnowymi 
wynikami konferencyi londyńskiej. Artpia bel 
gijfeka jest gotowa natychmiast przystąpić do 
zrealizowania sankcyi wojskowej, szczególnie do 
zajęcia pewnych ważnych punktów na prawym 
brzegu Renu.

Flota angielska w pogotowiu,
Paryż (P A T ) H ivas. licho i e  Paris“  donosi z 

Londynu: N a skutek konferencyi pom iędzy m ar
szałkiem  W ilsonem  i Rochem jest jedna dywi- 
zya angielska gotowa w ym ajzerow ać do prowin- 
cyi nadreńskiej. Stoi ona ju ż na stupie wojennej 
p o i  komendę gen. Cavona. Także flota angiel
ska jest flotowa do wypłynięcia, gdyby alianci 
postanow ili zaostrzyć nacisk na N iem cy przez 
zarządizienia na morzu.

Co Czesi mają do gadania?
Praga. (PAT) „Cas“ został uooważniony do 

stwierdzenia, że Czechosłowacya nie wez'mie 
udziału w zarządzeniach przymusowych przeciw 
Niemcom i że wszelkie inne pogłoski są nieu- 
zasaunione.

Głosy prasy angielskiej
Londyn. (PAT) W związku ze zerwaniem ro

kowań w Londynie pisze „Daily Chronicie": 
Niema żadiiego powodu, dla ktoregoby konflikt 
z Niemcami mógł przeszkodzić stosunkom han
dlowym Anglii z Europą środkową. Polska, Cze
chy, Rumunia, Jugosławia i Daństwa nadbałty
ckie mają ludność dwa razy większą od Niemiec 
i o wiele bardziej domagają się handlu i towa
rów angielskich.

C i e r ń  mh i M i U e i f  H A M i s e l M i .
Eeriin. (PATj. Prezydent Rzeszy niemieckiej 

Ebert i kanclerz Fehrenbach wydali do mie
szkańców miasta Diisseluorfu uastępującą o- 
dezwę: Przeciwnicy nasi w wojnie światowej
postawili niesłychane, mewynona ne żądania 
w gotówce i w towarach. My i nasze dzieci 
i wnuki mamy stać się niewolnikami nieprzy a- 
ciol naszych. Naszetn poświęceniem mamy usan- 
keyonować i wykonać układy, które nie mogą 
być wykonane nawet przez kitka generacyj. Nie 
możemy tego uczynić. Nasz honor, nasza god
ność nie pozwala nam na to. Łamiąc traktat 
wersalski, przeciwnicy nasi obsauzaią dalsze 
obszaiy niemieckie. Gwałtowi nie możemy prze
ciwstawić gwadu, jesteśmy bez broni, lecz ape
lować Dędzierny do świata, aby wszyscy, którzy 
mają jeszcze poczucie sprawiedliwości usłyszeli, 
że prawo zostało podeptane. Z obywatelami, 
którzy znosić muszą ńanowanie obce, cierpi 
cały naród niemiecki. Rodacy! Zachowujmy się 
z godnością wooec panowania gwałtu. Giowa 
do góry, nie dajcie się porwać do czynów nie
rozważnych, wytrwajcie i bądźcie ufni, że rząd 
nie spocznie, dopóki ooce gwałty nie cotną się 
przeu naszera prawem.

Ameryka wobec Niemiec.
W arszaw a. (Tele f. M.) Z Noiftiego Jorku sygna

lizu ją : „U n ited  Telegraph rozpowszechnia bar
dzo ciekaw ą wiadoniD&ć, iż  prezydent Hardiiag 
ośw iadczył, że pełno ustalenie stosunku pokojo
wego z Niemcami zostało pokrzyżowane przez 
przesilenie w  spiawie odszkodowań. H arding 
w yraża opinię, że przy jęcie rezolucyi Knoxa w 
chw ili, k iedy sprzym ierzen i m obilizu ją się prze
ciw ko  Niem com , mogłony być uważane za nie
takt wobec en tenty. Z tego poSpdu prezydent 
H ard ing polecił senatowi tymczasow e za jęcie 
się sprawą traktatu z rzecząpospolitą Kolum bią 
oraz innem i sprawami.

Sowiety żada'a zmiany granic,
ustalonych w traktacie pokojowym.

Ryga. (Fast Ex press). Delegacya polska o trzy
m ała lisit rosy jsk iego  przewodniczącego kom isyi 
tjerytoryalnej z aaw iadom ieniem , że  B^uło- aś 
obejmuje tylko 6 powiatów Mińszczyzny. W i- 
telwazczyzna naiezy do W ieikorosyi. L is t ten o- 
znacza w kpnsekwencyi, że Polska graniczyłaby 
od północy z Rosyą. Jest to sprzeczne z prelimi- 
uaryami. według których Polska miała grani
czyć jedynie z Białorusią i Ukrainą.

Warszawa (tel. M.). Z P y g i te legra fu ją : z. de 
k laracy i bolszew ickiej w yn ika , że projek tow a
na przez n i:h  Białoruś składa się z pow iatów  
m ińskiego, borysowskiego, bóbrujskiego, m ozyr 
skiego i stuckićgo. PoA -je t rzeczyński onektujo / 
dla siebie Wiolkorosya. Polska graniczyłaby 
więc z W-elkciosyą na przestrzeli 150 wiorst.

Oprócz tego Wielkorcsya chce zabrać dla siebie 
powl-jt Lej;c’ski, ktd iy  jak  wiaderno jest zam ie
szkały przez ludność polską i katolicką. Ta de- 
klaiacya bolszewicka podcina zasady trakl'.dn

Praco redakcyjne.
Ryga (East Erpress) Eamisya redakcyjna o-

mawiała na posiedzeniu prawa mniejszości na
rodów ych. Uzgodniony tekst zapewnia: równou
prawnienie narodowościowe, swobodny rozwój 
kulturalny, swobodę języka. kościOia i związków  
wyznaniowych. Dalej om-iwiano zwrot strat wo- 
jennycr, zapłaty za u ł rżym y, tanio jeńców  i po
szanowanie grobów. Prace redakcyjne postępują 
szybko naprzód.

Ruch powstańczy w Rosyi.
Położenie w Rosyi sowieckiej.

W arszawa (teł. Dl.). Togloski, kolportow ane 
prz^z niektóre ageneye telegraficzne o opanowia 
niu Moskwy przoz rowolucyonistów, nie spraw
dzają  się. W arszaw ska  radiostccya o trzym ała  
jeszcze wczoraj w ieczorem  szreg depesS iskro
wych z M oskwy, pochodzących od rządu sow ie 
ckiego. W  każdym  razie p“ ł*>żenie Sowdepii jest 
bardzo poważne, a ibistrukcye w ydaw ane przez 
ten rząd w ykazu ją  silno zdenerwowanie. Podo
bnie n iepraw dziw e są w iadom ości o opanowa
niu przez rewolucyorustów Petersburga. Toczy 
się tam jednakże foimalna wojna, O szybkiem 
stłumieniu rowolucyi nio może być mowy w  n- 
bec sil, jakiem i rozporządzają rewolucyoniści.

W arszaw a (tcl. M.). Z R yg i telegra fu ją : W ia 
domość o aresztowaniu w KromsBladzie Z inow ie 
wa i  Kalenan^. potw ierdza  się.

K o H i l a n a  n i t f i r  M u  a M m to r s i& m  g n o m
V/arszawa (tel. M.). W ed ług w iadom ości o- 

trzym anych z R osyi sow ieckiej, p°wstanie w  o- 
kręyu petersburskim rOzszersa się. natomiast 
w  M oskwie i okolicy ruch powstańców słabnie. 
Kemunikacya kniejowa między Moskwą a Pe- 
tersbugiem  jest przerwana.

Bunt wojsH s o w ir t i t i i  w  a l i t y  Pskowa.
Paryż (P A T ) W . B. K. Dzienniki donoszą z Re- 

w iu, że siły antybolszewi.c:kie w Kronsztadzie o- 
panowafy tor Krasnagórka i garnizon jej prze
szedł na stronę rządu prow izorycznego. Słychać

że pułki armię czerwonej w okolicy Pskow a zborn 
ltrwały się przeciwko sowietom.

Kijów w rę cach powstańców.
Paryż (East Ex press) „Russ Union** podaje, 

że miasto Czernjhów jest opanowane przez po
wstańców. Od dnia 26 bm. w .Moskwie nie o trzy 
mano żadnych wiadomości z Kijowa- K i-żń  po- 
jjłoski, że miasto to jest również w rękf.c j e  
wstańców.

II g n a t  f lm m k l dla p o w t t i w .
Paryż (East Evpress) Tutojazy rosyjsk i kom i

tet jjfia-lametitarny zw rócił sdę do prez- Stanów 
Zjednoczonych Hardinga ora  z sekretarza Sta
nów Hughesa z wezwaniem  do ndzielenia na- 
tychmiastowoflo poparcia rnchn rewolucyjnego 
w  ROayi i do przesłania środków żywności po
wstańcom, których wystąpien ie sprowokowała 
niesłychana tyrania sow ietów .

Rosyjskie organizacye handlowe 
wspomagają powstańców

Paryż (Tast Erpcss) Rosyjsk i zw iązek han Ro 
w y  w Paryżu  wysłał przez Hołśingtotzs ao K ron 
sztadu telegram  następujący: Na w ieść o w y
padkach w Kronsztadzie i Pjotrogradzie, rosyj
skie organizacye LandlOwe, finansowe i przemy
słowe w Paryżu  przedsięwzięły natychm iast 
środki culem zaopatrzenia powstańców w  ży
wność i przedmioty pierwszej potrzeby. AprOwi- 
zacya Kronsztadu będzie zapewniona

m i m
Sprawa glosowania w

W arszawa. (Tele f. M.) Konwent seniorów ze
brał się dzisiaj,* aby om ówić sprawę dyskusyi 
gtosowania nad kunstytu iyą w  trzeciem  czyta
niu. Ustalono, że w trzeciem czytaniu odbędzie 
się dyskusya generalna, w której im ien iem  ka
żdego klubu p izem aw iać będzie mogło dwóch 
m ówców. Dopuszczalne są wnioski, zdążające 
do zmiamy projektu, jednakże tylko wówczas, 
jeże li złożą te w nioski trzy kluby poselskie, l i
czące najm niej 100 posłów. Głosowanie odbędzie, 
się dnia 15 bm. Przed feryamł świąlecznejii |

dyskusyi nad senatem.
konstytuoya stanie sdę nstawą. F erye  wietKa- 
nocne rozpoczną się dnia 11 bm. i trwać będą 
do 26 kw ietn ia. Jedynie kom isye sk^rbowo-bu
dżetowa, adm inistracyjna i  prawnicza rozpocz 
ną swoje prace o tydzień wcześniej tj. 19 kw ie
tnia. W  razie potrzeby może być zwołana wcze
śniej także kom isya spraw zagranicznych i ko 
m isy a konstytucyjna. Posłowie, którzy opuszczą 
posiedzenia komisyjne bez usprawiedliwienia, 
będą kaiani grzywną w  wysokości jednego ty
siąca m arek za jedno opuszczone posiedzenie

Trzeuie czytanie ustawy konstytucyjnej;
W arszawa (PAT). Po-sicdzonie Bejmu z dniu 

8 b. m .: Po  odesłaniu do kom isyi projek tów  
ustaw, przystąpiono do ob iad r,ad wydaniem  
pos.óv\ Rącrltowskiego, Ftrła, Schipera, Mali- 
newskiego, W cie lon a  i Krajny. Izba  we w szy
stkich sprawach bez dyskusyi pn .ychylik i się 
do wniesku kom isyi, aoy posłów wymienionych 
nie wydawać.

Przystąpiono następnie do f 
TKZEGIEGlł CZYTAJVIA U STA W Y  KOP STY- 

1 UCVJNEJ.
Sprawc-z-laiwcia poseł Dubanowjcz zawidda-

mla. że na podstawie 
członków komisya d 
pod względem prawni 
wzęlędniając pizytem 
|n?t\’ tucyj a także pm 
kdtn zakomunikowała 
merytoryczne. W arty 
lepiej sprawę fcnjj^orząć.u.

ów  p- dkom itetu  5 
jew*zyi nstawy 

".akcyjnym, u- 
L razmaiitych 

ych wypad 
że zrmjuy 
u w ydatn ia  

BK kule 9-iyrn

zm ien ia  nazwę dotychczasową naiwyższiej Izby 
obrachunkowej na najw yirzą Izbę kontroli, —  
prócz tego dodaje ustęp c odpow iedzialności pre 
zesa Izby i urzędników przed sejmem. W  arty 
kule iO tym  dodano ustęp, że wniosek pociąga
jący  za sobą w ydatk i &e skarbu pańsitwia, musi 
przew idyw ać także sposób pokrycia  tych w yda
tków. W  artykule 21-ym, traktu jącym  o odpo
w iedzia lności poselskiej, okróślóno bliżej w a* 
runek, dotyczący schwytania posła na gorącym 
nczynkn zbrsduł p o s ])o liP :, m im ó w ic ie  poda
no; Teśli nr/.y fciaymanie jago jest niezbędno dla 
zabozpieczenii? w ym iaru  spraw iedliwości, w^zglę 
dnie dla un iem ożliw ien ia  skutków przasćęp 
stwa. Artyku*. 12-iy zm ien iono pod względem  
siv lis tvcznym ; traktu je oń sprawę njepołąóz-il- 
riości mandatu poselskiego z takiir. slosunkiejn 
jxj«ld do rządu, który wyraża sio w uzyskaniu 
dla państwa korzyści osobistej. W  artykuli 26 
(rozw iązan ie Sejmu) dodano ustęp, że term in
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oowycłi wyborów będzie canoczony w  uchwale 
Sejmu po orędziu prezydenta po rozwiązaniu 
Sejmu. W  artykule 28 dodano ustęp, że manda. 
ty marszałka i  Jego zastępców trwaj? po raz- 
wiązaniu Sajngr M  do ukouotytu»w«aia się no
wego Sejmu. W  artykule ‘29 ym ustęp, że mar
szałek zmienia urzędników sejmowych, za któ
rych działanie odpowiadą-pazed Sejmem. W  ar
tykule 38-ym (sDemat/ więicsziość ze ikwal i f ikow a - 
na, m °cą której Sejm mo-że odrzucić zmiany 
senatu, określone na 11/20. Większość ta wyno
siłaby 77 głeokw. Artykuł 3fl-Jy •'skłftd senatu >: 
powiększono liczbę wyjątków ad przepisu obo- 
Wiązującego, wymagUjącegc, ażeby wyborca 
mieszkał przynajmniej jeden rok w  okręgu wy
borczym. W yjątek ten dotyczyć i®a rolników  
któnzy korzystając % reformv rolnej, p w n ie l l i  
się gdzieindziej, dalej robot,iikótw którzy zmie
nili miejso* prący, oraz urzędników państwo
wych, przersicfianyćłł służbowo. Mniejszość ko
misy} żąda skreślenia tych wszystkich w yjąt
ków W  rozdziale 3-im większość komisyi opu
szcza dawny artykuł 43, według którego prezy
dentem mógłby być każdy obywatel państwa,, 
który ukończył 40 leit i  ta w s  osoba mogłaby 
być powołań* ponownie na stanowisko prezy
denta. Mniejszość żąda utrzymaniu tego arty
kułu. Dwwny artykuł 43 zredagowsTio tak że 
nic będzie żadnej kategorii ur.iędr}ków, która 
nie byłaby pokryta odpowiedzialnością minis
tra przed Sejmem. W  artykule '1  ym (dnnv«iy 
32-gi) większość głosów, którą Sejm może po
ciągnąć prezyfemtą do odpowiedzialności za 
zdradą stanu, pogwałcenie kan^tytucyi lub prze 
stęustwa karne, zuźteniono z 2/3 r.a 3 piąte. W  
tła,ki sam sposób zmieniono kwailifikacye więk
szości w  innych artykułach, o, p, przy określe
niu konstytucyjnym cdi^wjądziaiuodci minist
rów. W inpym artykule 65 uwypuklono znacze
nie samorządu w  naszej konatytuc-yi przez do
danie ustępu, łq gminy wiejskie i  miejskie bę
dą równocześnie jednostkami sam or&du teyy- 
tio-ryalncgo. dfcdnmo też ustęp, ii jednostki ta 
mogą się łączyć w  związki dla przeprowadze
nia niektórych zadań, n. p. bodowa kanałów, 
\ccf  charakter publiczno-prawny mogą związki 
takie otrzi nac tylko przez osobną ust,suw?. No- 

f  wy artykuł 66-tv (dawny 68-tny) postanawia że 
w artykule admUiistracyi państw0wej przepro
wadzona będzie zasada dekooceytrncyl; przed- 
tom użyty był tu w-jnaz centraliżacy}. Deken- 
rrutraerą jest centralizacya biurokratyczna. W 

-tym sensie żc oala w ładza rządu skupiona jest 
w ministerstwie, y. niższe jednostki adminjsitra- 
cyi nie posiadają istotnych funt ryj, są tylko 
narzędziem , wykonywującem sprawy wyższej 
iustancyi. W  rozdziale o sądownictwie, artykuł 
-5-ty, (83 ci; skreślono ustęp, że przestępstwo 
prasowe podlega sądom przysięgłym .

W  rozdziale o powszechnych obowiązkach 1 
prawach obywateli, Spawy dotyczące nabywania 
i utraty obywatelstwa polskiego poddano oso
bnym ustawom.

W  a r t  101 (dawny 97) wprowadzono zm iany 
mcrytoryoąne, precz wprowadzenie ustępu za
pewniającego adaiinistracyi możność u żyw an ia  
poza drogą sądową także środków przymuso
wych ograniczających wolność osobistą miano
w icie rew iryą  osobistą «Jbo aresztowanie.

Artykuły 315 j 116 (dawne 118 i  119) zmieniono 
gruntów niv. Traktu ją  o stosunku państwa do 
wyznań niekatolickich- 

Nowy artykuł 125 (czasowa zawieszenie praw  
obyw ateistach) zawiera następujące ustępy: za
sada czasowego zawieszenia tych  praw  w  czasie 
no jn y, na obszarach objętych działaniam i we- 
jennemi ora : ustawia o starać w yjątkow ym .

Pos. Lutosławski: Dwie poprawki naszego
klubu dotyczą nauczania powszechnego i  bez
płatności szkoły powszechnej. M ów ca w ypow ia
da się przeciwko wnioskowi W yzw olen ia , który 
w ostatniej chw ili w prow adził do komstytucyi 
Ic im ałne okreslettie szkoły powszechnej na 7 
lat oraz przepis, żc państwo i sam orządy nię ty l
ko w  szkołach początkowych a le i średnich i  
wyższych daje oaiukę bezpłatni®. Podtrzym tije
m y w raz z chrześcijańskim klubem robotni czym 
poprawkę do artykułu 121 wskazującą, aby szko
ła wyznaniowa była wprowadzona na zasadzie 
wyznania dzieci.

Zw iązek ludow o narodowy będzie głosował 
za' popraw ką narodowego chrzaś.-ijańskiego k lu 
bu robotniczego ahy zagw am tow aó, ż* prezyden
tem może być tylko Polak i katolu: posiadający 
■wiek ten sam, k tóry obowiązuje dla senatora- 
M ówca m otyw u je swoje stanowisko.

Poza  porządkiem  dziennym załatwiono jeazoze 
sprawę zm iany statutu śląskiego.

Po*. Buzek: Komlsya konstytucyjna wnoe), 
aby na życrjenlo ludu górnośląskiego zapewnio

no sejmowi ćlnsblemu współdziałanie z sejmem 
Rzeczypospolitej, w ustawodawstwie gómlczem i 
przemysłowem. Drugi wniosek dotyczy urzędni
ków. Artykuł 26 konstytucyi rzeszy postanawia, 
że uirtŁęcLndny rzeszy mają być wybierani w ka
żdym kraju przedewszyfatkiem z (pośród ściślej
szych obywateli tego kraju-

Proponowana ustawa brzmi:
art. I. Ustawę konstytucyjną *  dnia 15 lipoa 

1920 zawierającą statut organiczny dlla woje
wództwa śląskiego uzupełnia się w  sposób na
stępujący:

Artykuł I, Po artykule 8, asmirazczta się na
stępujący artykuł 8 A) Wszelkie zmiany ustaw 
dotyczących górnictwa, przemysłu i handlu, rę
kodzieła obowiązujących w  województwie Śląs
kiem w dniu przejęcia Śląska przez Polskę mogą 
nastąpić tylko za zgodą sejmu śląskiego.

B) Artykuł 33 otrzymuje następujący ustąp 
trzeci:

Urzędnicy państwowi w wojewótlztwie górno- 
Śląskiem powinni w zasadzie pochodzie z woje
wództwa śląskiego. Przy obsadzaniu urzędnika
mi administracyi państwowej na obszarze woje
wództwa śląskiego mają przy równych Kwadifi- 
kacy ach pierwszeństwo urzędnicy pochodzący z 
v ojawództ wa śląskiego. Urządratcy zatrudnieni 
yt admindstmcyi państwowej ałibo przedsiębior
stwach państwowych w województwie śląski«m  
mogą zostać przeniesieni do innych dzielnic Rze
czypospolitej wbrew swojej woli tylko wteuczias 
jeżeli tego wymaga koniecznie ich wyszkolenie 
i udoskonalanie albo przeważający interes służ
by państwowej.

Art. II. Ustawy zm ieniające n in iejszą ustawę 
konstytucyjną wymagać będą zgody sejmu 
śląskiego,

Artykuł HI, Wykonanie niniejsnej ustawy 
należy dq prezydenta ministrów.

Pos, Głąbiński stawia jeszcze rezolucyę: Sejm 
wzywa. ivąd*

I. Aby zapewnił wynagmdzonrt' ofiairom tero 
ru na obszarach plebiscytowych;

II. Aoy rozpatrzył sprawę zapr©wiadz)eiu.ia, wa
luty złotej naprzód na Górnym Śląsku i w tym 
celu m'>żlliwle rychło orz*-Ułożył Sejmowi wrtto 
&ki.

Mówca stwierdza, że Górny Śląsk m ając do
bry eksport i bilans handlowy, m  wszelkie wur 
runki po temu, aby mógł otrzymać dobrą walu 
tą, Oczywiście jako przyszła część Państwa Pol
skiego będzie Górny Śląsk dziel:! los Polski pod 
względem walutowym, ele na razie byłoby mto- 
żliweoj takie wyodrębnienie, a dopiero później, 
gdy warunki na to pczwołą, mo?naby tę walu
tę dać dalej Polsce. Sprawa jest niełatwa i wo 
bec ogólnego życzenia Górnoślązaków należy 
ją rozpatrzoc.

Ustawę przyjęto jednomyślnie w drągiem i 
trzeciem czytaniu.

Przyjęto teł rezolucyę pierwszą. Drugą rezo- 
lucyę odessano do kom isji budżetowej.

W  końcu poseł Gdyk referował swój wcdoytk 
nagły w sprawie teroru, stosowanego pirz&z pre
zesa delegatów i  członków klasowego związku 
pracowników tramwajowych względem chrze
ścijańskiego związku iramwBijiarzy. Ten ostatni 
związek w czasie ostatniego strajku polityczne
go w myśl odezwy prezydenta ministrów i  na
kazu swoich władz związkowych spełnił swój 
obowiązek obywatelski i nie przerwał pracy. 
Zato w  dniu 3 b. m. zostali jego crelonkowie na
padnięci i pobici przez robotników xe związku 
klasowego, stojących pod protektoratem P. P, S. 
Wzywam ministra spraw wewnętrznych i spra
wiedliwości, aby powiedzieli, co w tej sprawie 
zrobiono. Wnioskodawcy wzywają rząd do po
czynienia energicznych kroków: 1) celem zapo
bieżenia wypadkom fcneru na przyszłość; 2) rai 
tychmiestowego surowego ukarania winnych, 
3) zapewnienia, robotnikom ważności pracy, prze 
konania i erganjzacyi.

Minister spraw wewnętrznych Skulski oświad
cza że wszystkie wypadki mające charakter wy
raźny przestępstwa zastały oddana władzy pro
kuratorskiej i winni pociągnięci będą do odpo
wiedzialności sądowej.

Przeciwko wnioskowi i jego nagłości przema
wiał poseł Barlicki- 

Nagłość -raiosku przyjęto a sam wniosek ode
słano do komisyi.

Następne posiedzenie odbędzie się w czwartek-
Uchwały Rady ministrów. 

W arszawa. (PAT) Rada ministrów na p o je 
dzeniu z dnia 7 hm. postanowiła, te uchwała z 
dnia 27 września 1920 r„ dotycząca pokrycia ze 
skarbu państwa za pierwsze półrocze częśdi 
wpisowego w szkołach prywatnych średnich i 
ogólno kształcących 1 zawodowyoh za dzieci

niezamożnych pracowników państwowych ora® 
wojskowych ma ważność tnkie i na drugie pół
rocza roku stzkolnego 1920-21.

Bada mindshów- na tero posiedzeniu uchwali
ła rozporządzenie w  sarawle przymusowego u- 
jawn *?nla zapasów i zakupu przeamiotów po
wszechnego użytku, rozporządzenie w przeymio
cie niektórych zmian przepisów prawnych, obo
wiązujących na ziemiach wschodnich, rozporzą
dzenie w przedmiocie utworzenia delegacyi B,ze- 
czypospolitej >w komisy ach mieszanych do 
spraw repc;trya,cyi w Moskwie i Warszawie craz 
przyjęta złożony przez ministerstwo robót pu
blicznych projekt ustawy o popieraniu przed
siębiorstw ulepszeń wodnych w interesie kultu
ry krajowej i projekt ustawy o podwyższeniu 
opłat stemplowych na obszarze byłego zaboru 
rosyjskiego i austryackiego od akcyj i  od kosz
tów zawoerania spółek akcyjnych.

I  Jankowski kandydatem na ministra pracy.
Warszawa (tsl. M.). W  związku i  rokowania

mi w sprawie obsadzenia wakującej teki mini- 
rtra pracy mówią, że największe szanse ma o- 
c*cnis kandydat W, p, R, inżynier Jaokcwsld.

NąęzeiniK Państwa do Wiisona. 
W arszawa (teł. M.), Naczelnik Państwa PiS- 

r t id ^ l pi zesłał do Wilsona, list treści następu
jącej: W  w igilię ukończenia 8 latt Pańskiej
prezydentury, która w historyi Polski posiada 
swoją złotą kartę, spieszę złożyć Panu moje i 
narodu polskiego głębokie wyrazy czci. Polskai, 
złączona x deiuokracyą Stanów Zjednoczonych 
Ameryki Północnej, czynami wielkich bojowni
ków o wolność ora* milionów Polaków, pracu
jących na pożytek Ameryki, otrzymam’ w cza
sie światowej wojny, dzięki Panu i szlachetnym 
Pana współobywatelom, niezapomnianą nigdy 
pomoc i  poparcie, które umożliwiły jej prze
trwać najcięższo próby i  przeszkody. Dzień dzi
siejszy zbiega się z chwilą bliskiego jej pokoju 
i podjęcia przez naród tej twórczej powojennej 
pnaęy, która wzmocni i  opromieni Jego niepod
ległość, zapowiedzianą przetz Pana w  historycz
nej deklaracyi. Jestem niewymownie szczęśli
wy, że mogę dzćsitaj złożyć Pamu podziękowanie 
w imieniu swojem i  całego narodu polskiego. 
Podpisano: Józef Piłsudski.

Prot. Aszkenazy przybędzie do Warszawy
Warszawa (PAT), Delegat polaki przy Lidze 

Narodów, profesor Aszkenazy, zawiadomił, żft 
w  łych dniach przybędzie do Warszawy.

M t f  E tóTO ihrotin ffli n M m  cibeco
W arszawa (tel. M.). Sprawa sojuszu z Rumu

nią będzie omawiana szczegółowo w Belwede
rze, w pałacu namiestnikowskim i w komisyi 
spraw zagranicznych. Dla ostatecznego opraco
wania strony ekonomicznej umowy polsko-ru
muńskiej zjeżdża do Warszawy przodsławiciG 
rumuńskiego mimsteryum skarbu. Ukończenia 
wszystkich praa j podpisania att,«w r spodzie
wane Jest jeszcze w  bieżącym miesiącu,

Nowy tygodnik ludowy.
Warszawa (tel. M.). W  najbliższych dniach' 

ma się ujeazeć nowy polityczno-kulturalny i go
spodarczy tygodnik ludowy pod nazwą: „Wola 
Ludu“ . Tygodnik ten będzie zbliżony do kół P. 
S. L. Stanowisko redaktora naczelnego objął 
były minister Wojciechowski.

Aresztowani spekulanci kolejowi.
W a im u z  (tesl. M.). Na żądanie wojskowej 

komisy} sejmoiwej aresztowany został t y ł y  pre
zes dyrekcyi kolejowej w Równie. Letkiewicz, 
oraz szef wydziału tejże djTekevi Eysmund. 
Oskaflzeai są o to, ż« sprzedrli dwa wag°ny ka
wy i  scii dla bydła, należące de wojskowości, 
Trnnsakcyi tej dokonali w oz-isio ewakuacji 
dyrekcyi równieńskiej do Lodził.
u . ■ . i .ii i _i_jj

fliDcryka o it  ( a  sla po iys lia t dla L ' r  Narodów.
Warszawa. (Telef. M.) Z Paryża telegrafują: 

„Chicago Tribune” donosi, że Hardiing zawiado
mił rząd francuski i angielski, iż bezowocne 
będą usiłowania tych rządów, aby pozyskać 
Sta-ny Zjednoczone dla Ligi Narodów._________

' ~ H f l P K Ł A M Ł
.  SAMUEL ROTTER

k Bochni, urodzony w r. 1901, jadąc 5 marca poc ągiem 
wieczornym z Krakowa do Bochni zgubił notes z pienią- 
dsmi i dokumentami wojskowymi. Łaskawy zna azca ra
czy zwr<Sci<S papiery zatrzj mnjąc sob e pieniądze pod

ąyiej wskazanym adresem za wynagrodzeniem.

t
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J O Z E F  G A Ł A Z K A
o t  i io w , FBoryahska 24.

szykownie wykonuje kostyurr.y, płaszcze, suknie, spódnice
3lS 'i

Dla
t. d. krajem francuskim i angielskim, 
przejezdnych wykonuje w 48 godzinach. 3452 DLA PAN

DO S P R Z E D A N IA : K a sy ognio
trwałe. —  O b u w ie  robocze 

męskie i d^askie. — Chustki. 
R ogi jelenie. — Szary na parę 
koni. — Ła zien k a  parowa le- 
czn i.za.—  S a m o w a ry  imskie. 
lani(.y naftowe. —  d a iiie io b a  
męśca i damska. —  Porcelana 
i i /k!o antyjd. —  K orale praw

dziwe. 3386 
Dom  la n d low y „ P ozn ań " , Kra
ku:/, K ru p n icza  12, telef. 3157.

mmmm
Aóta  3433 

Ceny konkurencyjna.

Kraków, ui. Filipa 23.

ZGUBIONĄ kartę urlopową na | 
nazwisko 'Mączka Stefan, i 

Kraków, unieważniam. 3416

C8W

‘ '  A r iT Ę  Z W O L N IE N IA  bezter-
**  minowego i poświadczenie 
kursu minomiotów uniew 
śniłem. 3413

S ta n is ła w  W eb er.

ZGUBIONA 1 artę odroczenia 
na nazwisko Pietras Kle

mens, Bulowice p. Kęty, unie
ważniam. 3444

E S U
*7CUBiONĄ kartę odroczenia 
™ tymczas. na nazwibko Ha- 
bas Stanisław, Przegorzały 
k. Krakowa unieważnia się.

3154
IfAiiTĘ URLOPOWĄ L. 1 wy-
■* stawioną przez P. K. U. 
Tarnów ua nazwisko ppor. 
Michalskiego Romana, zagu
bioną, unieważniam. 3453

W GNIEŹNIE

radra iteeli piń ?a maspcli
systemem amerykańskim jest tylko a 3349

L U D W 2K A  A K S H A N A
Kraków l e j .  32.88. izew ska 10.

H A  SezOW W IO S E N K I

Męskie, damskie i dziecinne

KAPELUSZE
odświeżam i przerabiam podrug najnowszych 
fasonów w krótkim czasie. —  Ceny niskie.

PIOTR WILK, kapelusznikj
w  Krakowie, u l. Basztowa L. i>, parter. ‘

€zernidSo do butów
pastę do obuwia czarną, żółtą i białą, 

wazelinę do skór 3322
poleca

Fabryka mydła, s taarów i artykułów chem.

„Kotw caw
w Krakowie, ulica Lubomisrkiego L 41.

~HURTOWNY SKŁAD
PAPIERU I TEKTURY

oraz tutek l b ibutek cygcreto- 
wych m arki „SOLAtLI** i innych 3380 

Adolf B9AHDSTAHER, Bielsko, Śląsk.

Oddział w Pozbinhiu, ulica 27-go Grudnia 12
Probiernia.

ieneralne reprezentacje na ^lałopoisKe:
>KOMPAS< '

K raków , u l. Smole Ask 1J. » Lwów, H o*ei Europejski.

Pionier wynalazca doborowe! 
polskie! fabrykaty! likierów, 
wódek, starek, ukropków 
w bytym zaborze* pruskim,

72 razy premiowana medalami 
złotymi, dyplomami, nagroisaml 
honorowemi I paAstwowemi. Ur-

t
\

KIEROWNICTWO LABOr \T  JRYUM SPO
CZYWA W RĘKU ZAŁOŻYCIELA FIRMY, 
POSIADAJĄCEGO 45-LLTHIA PRAKTYKĘ.

m

r ir a s m  'J E s a a n i

KUSZE

V .

KRESKOWE, SIATKOWE i TRÓJBARWNE
w ykonuje szybko, ści&e na 
oznaczony teren i najlepiejW&& >ŚWI ‘iTŁOCIEJŃk

Spółka z ogram  poreka

d aw n ie j 7 . JABŁOŃSKI I SKA 3447
Kra?i6w, ul. Franciszkanka ., tel, 12-14.

J ia s y i l\'£i> i

s 
I
i

'■ j

Bili r o Techniczno-HandEowe
J. JABŁOŃSKI Inżynier

Warszawa, Leszno 12
t e l .  205.98 i 2 3 0 -24

Stale na sk ładzie .Żk fÓ W k i jednowa- 
towe i półwat. wszfelkich napięć i świec.

Ceny ko iih i i.-encyjne. 
Dostawa natychmiastowa. 3105

KRAKOWSKI BANK KREDYTOWY
ODDZIAŁ DRZEWNY U L  SŁAWKOWSKA 23

kupuje wszelkie materyały drzewne, loco stacya.
UPRASZA O OFERTY. 3413

! Na nadchodząca wiosna
jgj dostarcza hurtownie najprzedniejszej proweniencyi

Spori nasion: koniczów, seradelli . . .  
S S łubinu, buraków, marchwi

g  i innych pastewnych oraz 3007

S ■ doborowych nasion warzywnych
g  *  jak kapusty, cebuli, marchwi itp., dostarcza równie*

5 S makuchów, paszy melasowej
■ i wieie innych środków gospodarczych

j  • Falskie Towarzystwo Handlowe S. A.
B  BR w  K ra k o w ie , S ła w k o w s k a  1. D Z IA Ł  R O L N IC Z Y .
■  JO ______

W ydaw ca; W  zastępstwie Spółki Wydawniczej „Goniec Krakowski4' Sp. i o, o.t M aiyua Fontana. Redaktor odpow.: Ludwik Gronu*.
Drukarnia Ludowa w Krakowie.


